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Dystans z Bourget do Moskwy przebyty w ciągu 7 godzin 49 min. 


Po uzupełnieniu zapasów benzyny w © 


moloł wusłariował do Jakucka 


Na lotnisku byli obecni dzien 


z Omska natrafi na niesprzyja- 
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LE BOURGET, 12 7. (PAT). 
O godz. 1 min. 5 motory sanio- 
lotu Howarda Hughesa pw 
szczono w ruch. Pięcioosobowa 
załoga zdjęła miejsca w samo- 
locie, dokonano ostatniej próby 
motorów i żegnanv okrzykami 
tvsięcznych tłumów, zgroma: 
dzonych na lotnisku. samolot o 
godz. 1.24 wzniósł się w powie- 


trze, biorąc kierunek na Mo-|Pgwitanie w Moskwie |" 


skwę. z 
PERLIN, 12 7. (PAT). Na 
prośbę „Nationał Broadca- 


sting Company“ w Nowym dor 
ku, niemieckie radio utrzymy- 
wato dziś od godz. 2.30 do 8.07 
staty kontakt telefoniczny g s3- 
m*łotem Howarda - Hughesa, 
który leciał na wysokości 4,009 
1-śfrów na i yurami 


to $ 
W tym czasie z A RE EEE 


kiemu radit. nicit, ko cztero- 


„rotnie transmiiowa rozmowe! 


z Hughesem na radio amery- 
kańskie, lecz również przeka- 


Grożba 


zać letnikowi komunikaty, któ- | 
re wpłynęły na bezpieczeństwo nikarze sowieccy i zagraniczni. 


jące warunki atmosferyczne, to 


Totu, Kontakt z samolotem a- Po 2-godzinnym odpoczynku | skieruje się na południe i poleci 
merykańskim utrzymywały 4) Hughes wystartował o godz.| do Czyty na Syberii. Lotnik 
krótkofałowe niemieckie stacje | 13.15 (czasu moskiewskiego) do | jest w stałym kontakcie z %0- 


nadawcze, przy czym połącze-| dalszego lotu do Omska. wieckimi  stacjarai radiowymi, 
nie zostało przerwane nawet. r które podają mu biulelyny pie- 
gdy Hughes przelatywał przez MOSKWA, 12 7. (PAT). teorologiczne 


Hughes wylądował o godz. 21 
(czasu moskiewskiego) w Om- 


silne burze Śnieżne. 


65 godzin lotu 


NOWY JORK. 12 7. (PAT). 
E Przedstawiciei Howarda Hughe 

wW kierunku Jakucka va oświadczył, że pilot 'peleei 
NOWY JORK, 12 7. (PAT): —| wzdłuż następująecj trasy: Par 
Tutejsza radiostacja potwierdzi | ryż — Moskwa, Moskwa 
ła wiadomość © wylądowaniu Irasnejarsk (3676 km.), dalej 
Hughesa w Omsku, dodając, że | do Jakueka (209 km.), stąd do 
lotnik po uzupełnieniu zapa-| Fairbanks na Alasce (3960 km.) 


= 


MOSKWA, 12 7. (PAT). Ho- 
ward Hughes wylądował w M9 
skwie o godz, 9.15. Lot z Pary- 
ża do Moskwy trwał 7 godz. 49 
minut. 


MOSKWA, 12 7. (PAT). Dziś 
a godz. 11.10 (czasu moskiew- 
skiego) na centralnym lotnisku 
L= Moskwie -łotnika powitałi 
miey sowieccy 


fychmiast dą dalszego Wolu w| (5448 km.). Trasę te lotnik za- 
kierunku jakueka, piera, przelecieć w ciqgu oko- 
o 


a 7 -è 
” 


Danilin, Ju- 65 godzin folu, przeznacza - 
masTery 1 Grtnrów oraz ambasa| NOWY JORK, 12 7. (PAT).| jąc 15 godzin na lądowanie. W 
dor sowiecki w Waszyngtonie| W tutejszych kołach lotni-| Nowym Jorku chee być 


ProjanoGwski, który bawi obec- 


czych twierdzą. że w wypadku 
nie w Meskwie na urlopie. 


jeśli Hughes po wystartowaniu 


rano. 4 


powodzi mi 


czwartek wieczór. lub w piąlex | 
4 wych 


4b 
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Latające laboratorium 


PARYŻ, 12 7. (PAT). Samo 
lot, na którym Howard Hughes 
dokonał rekordowego przelotu 
przez AUantyk, należy de typu 
Lerkliead 14. którego kilka apa- 
ratów zakupienych zostało nied: 
wno przez Polske 

Lośnisy amerykańscy nazy 
waja aparat Hughesa latającym 
laboratorium. ponieważ ma on 
wyposażenie fechnicżre jak ża- 
den iiny aparat dotychczaso- 
wy. Posiada on trzy nadawcze 
aparaty radiowe, które pozwa:* 
lają na jednoczesne nadawanie 
cmisji radiofonicznych lub ra 
diotelegraficznych na falach 17 


sów benzyny, wysiartewał na-|i wreszeie do Nowego Jorku i różnych długości. Poza tym ma 


| 


wrposiada :reejalną podwójną in 


on 2 -radiokomypasy, notujące 
automatycznie pozycję samolo- 
fu w słosuwiku do Paryża I do 
Droitwich w Anglii, wreszeię 


stalację giroskopów  kierunko* 


nela 


W związku z poprawieniem sie pogody wezbrane rzeki opadly 


KRAKÓW, 12 lipca. (PAT.) — 
W związku z poprawieniem się 
pogody w ostatnich kilkunastu 
godzinach w ciągu ubiegłej nocy 
na wszyslkich dopływach gór- 
skich Wisły stwierdzone zostało 
spadanie poziomu wód. | 

Wezbrane fale szybko spływa! 
ją ku ujściom rzek, tak, że na-| 
wet przelotne ulewy, jakieby mo 
gły przejść na tych terenach, nie 
wpłyną zupełnie na podniesienie 
się stanu wód do tego stopnia, a- 
by zagrażały wyłewem. 

spływające wody z rzek gór- 
kich powodują stałe podnosze- 
nie się poziomu Wisły, która jed 
nak zupełnie nie zagraża powo- 
dzią. Pod Krakowem naprzykład 


| wrócona. 


Poronin — Bukowina i Czarny) 
Dunajec — Nowy Targ, powo- 
dując chwilową przerwę w ko- 
munikacji kołowej, która obec- | 
nie została już wszędzie przy- 
Starosta nowotarski 
objechał zagrożone tereny, wy- 


stwo powodzi już minęło. |do ujścia Dunajca do Wisły. 
TARNÓW, 12 lipca (PAT.) —; Wody na Wiśle przybierają o- 
Z powodu trzydniowych opadów |becnie około ujścia Dunajca, 
atmosferycznych, wody na Du- | gdzie poziom wynosi 2.70 ponad 
najcu i Wiśle podniosły się zna- normalny, a w Szezucinie do 3 
cznie. Dzisiaj o godz. 2-ej nad | metrów 
ranem wody Dunajea w Melszty-| Na terenie powiatu brzeskiego | 
dając na miejscu niezbędne za-|nie osiągnęły kulminację t. sa. wody Dunajca wystąpiły z brze- 
rządzenia. Obecnie, dzięki po-|4.10 ponad stan normalny. Obec gów tylka pod Melsztynem, za- 
prawieniu się pogody, stan wód |nie w Mełsztynie wody zaczyna- lewając drogę, która jednak jest) 
wraca do normy i niehezpieczeń | ją opadać. Kulminacja zbliża się|do użycia. Na terenie powiatu 


Beck w drodze do Rygi 


odwiedził w Wilnie p. Fiarszałicowa Pilsudska 


brak jeszcze 3,10 em. do stanu a- 
larmowego. 

Połączenia kolejowe i autobn- | 
iowe nie doznały żadnej przec-. 
wy-i funkcjonują zupelnie nor 
malnie. | 


Według ostatnio nadeszłych | gg 


wiadomości z terenów górskich, 
następuje dalsze wypogodzenie i 
spadanie pcziomu wód, a | 
związku z polepszeniem się Wa- | 
runków atmosłerycznych nie ma 
już obecnie nigdzie groźby wy- | 
lewów. 

NOWY TARG, 12 iipca (PAT.) 
Padające ostatnio ulewne deszcze! 
spowodowały znaczny przybór ` 
wód na rzekach i potokach gór- 
skich w pow. nowotarskim, zale- 
wając niektóre przybrzeżne po- 
la iłąki oraz gościńce ma irasie 


i zańrzyima się pół godziny w Kownie 


WILNO, 12 lipca. (PAT.) —'nych Józef Beck. po drodze w Kownie. Pobyt p. mi 
Dziś w drodze do Rygi przybył, W godzinach rannych pan mi- |nistra w Kownie trwać będzie 
do Wilma na jednodniowy pobyt nister złożył na Rossie hołd ser- pół godziny. P. minister odwie- 
pan minister spraw  zagranicz-| cu Marszałka Polski Józefa Pił- dzi poselstwo polskie w Kownie. 
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ckaday uznany 
za chorego umysłowo 
WICHITVAS, (stan Kansas) 12 
lipca. (PAT.)— Hockaday, który 
przed kilku dniami usiłował 
wskoczyć do samochodu prezy- 


wany był śniadaniem przez wo- A 
jewodę wileńskiego. Katastrofalny požar 


W godzinach popołudniowych 
p. minister Beck udał się do Pi- 50 rodzin ONN achu nad 


kiliszek, gdzie został przyjęty 
W miasteczku Sokół pod Kołem 


przez panią Marszałkową Ale- 
ksandrę Piłsudską. wybuchł wczoraj groźny pożar, któ 
W Wilnie pan minister jest, ry mimo wysiłków oddziałów oko- 
gościem pana wojewody wileń- | licznej straży ogniowej, strawił ca- 
denta Roosevelta, uznany zostął | 1989 India Poria] Iy siere pudynkaw OE 
4 x Przeszło 50 rodzin żydowskich 
za umysłowo nienormalnego i| Warsz: koresp. „Głosu Poran-| pozostało bez dachu nad giową. 
odesłany do zakładu dla obłąka- | nego* telefonuje: Pożar powstał wskutek nieostroż 


nych. P. minister Beck zatrzyma się| nego obchodzenia się z ogniem. 


sudskiege, a następnie podejmo- Jo | 
[skutkiem napływu dużej 
| wód z rzek górskich, poziom pod 


| tarnowskiego i dąbrowskiego wa 
|dy Dunajca zatrzymane obwało- 


waniami. nie wylały. Również 
nie wystąpiły z brzegów drobne 


| a - 
(rzeczki poboczne Dunajca z te- 


go powodu, że zwłaszcza na te- 
renie pow. dąbrowskiego desg- 
czę nie były zbyt gwałtowne. Na 
Białej i na Watoku wody powoli 
opadają. 


Wisła przybiera 

KIELCE, 12 lipca (PAT) == 
Skutkiem obfitych deszczów, ja- 
kie od kiłku dni nawiedziły Kie- 
lecczyznę, poziom wód na Wiśle 
i jej dopływach podniósł się zna- 
cznie. Na Wiśle pod Opatowcem 
w powiecie pinezowskim poziom 
wody podniósł się o 2% mtr. po- 
nad stan normalny. Wisła w dal 
szym ciągu przybiera. Miejseo- 
we władze wydały odpowiednie 
zarządzenia ochronne. 

Na Wiśle pod Sandomierzem 
fali 


niósł się gwałtownie o 234 mir., 
przy czym Wisła w dalszym cią- 
gu przybiera. Miejscowy starosta 
wydał zarządzenia eechronne. 
Od południa dnia dzisiejszego 
w Kieleckim deszcz przestał pa- 
dać i zapanowała piękna słone- 
czna pogoda. Przyczyni się to do 
oddalenia groźby powodzi, któ- 
ra w Kieleckiem występuje do 
piero po przekroczenim 4% ml 


¿stamu wody. 


yr 


Akademia religijno - filozofi- 
ezna emigrantów - rosjan w Pä 
ryżu wydaje dziennik „Droga“ 


(Put). W jednym z ostatnich 
numerów tego dziennika ukazał 
się wyjątkowo aktualny artykuł 
filozofa N. Berdiajewa p. t 
„Chrześcijaństwo i antysemi- 
tyzm*. Całą treść i ideę prze- 
wodnią tego artykułu podkreśla 
podtytuł, który brzmi „Religij: 
ny los żydów*. 

Po świecie rozlała się fala an- 
tysemityzmu, która z dnia na 
dzień zagraża wciąż nowym kra 
jom, obalając i niwecząc huma- 


nitarne teorie 19 wieku, Berdia- |; 
jew słusznie uważa, że kwestia |4 


żydowska nie jest poprostu kwe 
sti} polityczną. ekonomiczną, 


sów dają mało nadziei na roz- 
wiązanie kwestii żydowskiej 
drogą zlania się i rozłopienia 
żydów w masie innych narodów 
A to zresztą oznaczało by znik- 
nięcie żydostwa. — Mało jest 
również nadziei na rozwiazanie 
Lwestii żydowskiej drogą mtwo- 
rzenia samodzielnego państwa 
żydowskiego, ft. j. na drodze 
praktycznej realizacji sjonizmu. 
Na swojej prastarej ziemi ojczy 


prawną, czy kulturalną. Jest to | $ 


głęboki problem religijny, do- 
tykający losów ludzkości. Bar- 


dzo charakterystyczny jest fakt, 7 


że „niemiecki 
przekształca się w antychrześci- 
jaństwo*, Żydzi padają ofiara 
nie tylko nacjonalizmu —,przy 
czyny antysemityzmu są głęb- 


antysemityzan |, i 


sze: Niewątpliwie istnieje misty |% 


czny lęk przed żydami“, — To 
prawda, mówi Berdiajew, że 
len lęk odczuwają zazwyczaj lu 
dzie o dość niskim poziomie ku! 


turalnym. Jest coś peniżającego, £ 


w tym lęku, w tej nienawiści, w 
tym, że antysemici uważają ży- 
dów za bardzo silnych. 


Berdiajew zatrzymuje się na Ą 


| 
| 


jeszcze jednym oskarżeniu, wy- 
suwanym przeciwko żydom: 
mianowicie oni rzekomo stwo- 
rzyli kapitalizm i socjalizm. — 
Ale — „zarówno dla stronni- 
ków kapitalizmu, jak i dla zwa 
lenników socjalizmu. chyba po- 
żądane było by pozostawić aryj 
czykom honor stworzenia cze- 
goś, bo nie można przecież wszy 
stkiego ustępować żydom“! — 
Berdiajew protestuje: „„Przyzna 
jẹ, że jako aryjczyk czuje się o: 
brażony i nie zgadzam się,aby w 
takim stopniu wszystko pozosta 
wiać żydom*. Należało by pa- 
mietać. że „Marks i Rotszyld, 
obaj są nieubłaganymi wroga- 
mi i w jednym spisku brać u- 
cziału nie mogą*. 

W ciągu ostatnich lat anty- 
semici wysunęli jeszcze jedno 
oskarżenie: rzekomo rosyjska 
rewolucja komunistyczna zosła 
ła zrobiona przez żydów. Ber- 
diajew dowodzi, że taki pogląd 
jest fałszywy, „Lenin nie jest 
żydem, nie są również żydami 
inni liczni przywódcy rewolu- 
eji, nie były żydami olbrzymie 
robotniczo - chłopskie masy, 
które przyniosły rewolucji zwy 
ciestwo*. 

Berdiajew przytacza interesu- 
Jacą rozmowę z żydem, pocho- 
dzącym z ZSRR. Żyd ten, właś- 
ciciel domu, w którym miesz- 
kał Berdiajew, przy spotkaniu 
z nim często mawiał: 

„jakaż to niesprawiedliwość: 
pan nie bedzie odpowiadał za 
te, że Lenin jest rosjaninem, a 
ia bedę odpowiadał za to. że 
Trocki jest żydem”. 


Oczywiście zarówno dla Ber- 
diajewa, jak i dla jego dzienni- 
ka, najważniejszą kwestią jest 
antysemityzm religijny: „chrze- 
$cijanie bywali antysemitami 
przeważnie ze względów religij- 
nych“. 

Berdiajew pyta: 

— Czy da się rozwiązać kwe- 


— Nie można tej kwestii roz- 
rinzst nOprostu droga asymiia- 
cji. W takie rozwiązanie wierzo 
no w XIX wieku i to przynosiło 
zaszczyt humanitarności tego o- 
kresu, Ale mv bynajmniej nie 
żyjemy w humanitarnym wie- 
ku i wydarzenia naszych cza- 


| 


IS 


stis żydowska w ramach histo- 
rij? 
I odpowiada: 


| 5 
iey 


W jednym z ostatnich nume- 
rów „Daily. Telegraph“ Lloyd 
George opowiadą o powziętej w 
swoim czasie decyzji gabinetu 
brytyjskiego pociągnięcia Wil- 
helma Ti przed sąd, jako wino- 
wajcy wojny światowej. 


Idea pociągnięcia kaizera do 
odpowiedzialności powstała z i- 
micjatywy lorda Curzona, który 
prowadził na ten temat rozma- 
wy z Clemenceau i uzyskał jego 
zgodę. We Francji w ciągu o- 
słatnich miesięcy wojny nara* 
stało uczucie oburzenia przeciw 
ko tym, którzy spowodowali 
wojnę i trzeba było dać pewną 
satysfakcję temu uczuciu. W An 
glii ludność była oburzona da 


7 y’ 
Po, j 


30/VIT — 26/VIIL 


WYCIECZKI MORSKIE 


luksusowymi statkami 


odjazdy: 8 i 22 sierpnia oraz 15 września 


Ezdywiduałme paszporłiy 
6 miesieczne. 


Zapisy przyjmuje tylko 


BOLTOUR 


w Łodzi, ul. Traugutta 2. Telefon 107-86 


13. VIL— „GLOS PORANNY” — 1938 


Kk na antyst 


stej żydzi podlegają również 
prześladowaniom. 

Naród żydowski pozostaje na 
redem — tułaczem. Berdiajew 
liczy, że jego los jest eschato-| 
logiczny: rozwiązać go można| 
jedynie w persnektywie końca 
czasów ludzkości, 

Same formy wsnóleczesnesa 
antysemityzmu z chrześcijań- 
skiego punktu widzenia stano- 
wią wyrok na antysemityzm i 


KINO 


EUROPA 


Pocz. 4. 6, 8. 10 


ło jest zasługą niemieckiego ra- 
sizmu. Wogóle należy pamię* 


chrystianizm,. musi ujawnić 
swoją antychrześcijańską natn- 
rę i właśnie fo się w tej chwili 
odbywa. Chrześcijaństwo, mó- 
wi Berdiajew, przede wszyst- 
kim dąży do obrony prawdy. a 
nie siły. „jego misją jest obro- 
na godności człowieka, każdego 


zi 


arcy-sensacyjna premiera! 
Niezwykły film o podwójnej zbrodni, 


wykiytej 


w mistrzowski sposób przez 


dżzentelraena-dotektywa p. t. 


TAJEMNICZY | 


PRZECIWNIK | 


W r. gł. wytworny mistrz sensacji Be 
WILLIAM POWELL & 


Film odznaczony pierwszą nagrodą 
na KONKURSIE FILMÓW KRYMI- 


NALNO-DETEKTYWNYCH. s 


ostateczności operacjami łodzi 
podwodnych i śmiercią masy 
zupełnie niewinnych ludzi, Za 
wszystkie te okrucieństwa angli 
cy, francuzi, a nawet ameryka- 
nie czynili osobiście odpowie- 
dzialnym cesarza Niemiee. 


Kiedy Curzon podniósł tę 
sprawę na posiedzeniu gabine- 
tu, niektórzy członkowie gabi- 
netu byli za postawieniem. kai- 
zera przed sądem, inni nastro- 
jeni byli przeciwko temu. W re 
zultacie, na wniosek łorda Rea- 
dinga, postanowiono przekazać 
sprawę do decyzji prawników— 
ekspertów. 

Na jednym z następnych po- 
siedzeń gabinetu w imieniu 


FRANCJI 


Cena od zł 650.— 
Intormacje: Wagons-Lits || 


Wilhelm Il na lawie oskarżonych 


Lloyd George opowiada jak miano postawić ex-kaizera przed sąd 


tych ekspertów wystąpił ze 
wspaniałym przemówieniem nie 
żyjący już lord Birkenhaed. — 
Sam Lloyd George, który jest 
wielkim mówcą, otwarcie przy- 
znaje, że rzadko kiedy słyszał 
bardziej wspaniałe i przekony- 
wujące przemówienie, w któ- 
rym nie było przy tym ani jed- 
nego zbędnego słowa, 


Lord Birkenhaed zaczął od o: 
świadczenia, że jeżeli Wilhelm 
uniknie sądu, to w narodzie po- 
wstanie podejrzenie eo do jakie 
uoś$ tajnego życzliwego stosun: 
ku do niego. Proponuje, aby so- 
jusznicy postąpili z Wilhelmem 
tak, jak swego czasu postąpio- 
no z Napoleonem i ukarali go 
zesłaniem, lub w jakiś inny spo 
sób, wytaczając mu oskarżenie 
z powedu naruszenia umowy w 
sprawie Belgii i z powodu do- 
konania całego szeregu okru- 
cieństw. 

Wilhelm II znajdował się już 
wówczas w Holandii, ale Bir- 


| 


tać, że „Antysemityzm musi nie | położenia w społeczeństwie”.— 
uniknienie przechodzić w anły-| A obecnie na tego człowieka, na 


| 
| 


człowieka, niezależnie od rasy. 
narodowości, klasy społecznej. 


wolność ducha ludzkiego czyha 
ja ze wszystkich stron. Czyha 
m. in, również ruch antysemic- 
ki, odmawiając części lndzkoś- 
ci praw i godności ludzkiej. Dla 
tego właśnie „kwestia żydowska 
jest próbą sumienia chrześcijań 
skiego i duchowej siły chrześcj- 
jaństwa, To jest jeden z naj. 
głębszych i najbardziej przeko- 
nywujących wywodów Berdia- 
jewa. 

Nie można również sprzeczić 


|| się z jego twierdzeniem, że na 


świecie zawsze były i obecnie 


j|Są dwie rasy i ten podział waż- 


niejszy jest od wszystkich in- 
nych podziałów. Są krzyżujący 
i krzyżowami, uciskający i uci- 
skani, nienawidzący i nienawi- 
dzeni, przyczyniający cierpienia 


ji cierpiący, prześladujący i prze 


śladowani. Nie trzeba chyba tłu 
maczyć, po czyjej stronie po- 
winni stać prawdziwi chrześci- 
janie. Role w historii mogą się 
zmieniać. Obecnie chrześcijanie 
staja się prześladowanymi, jak 
się to działo w pierwszych ła- 
tach naszej ery. Obecnie rów- 
nież żydzi są znowu prześlado- 
wanymi, jak to fuż nie raz mix- 
t» miejsce w historii. 

Berdiajew uważa za błędne 
pah, że żydzi w Sowie- 
ach stoją na czele wojaj 
hezhożnictwa — pisia rocz). 
ski wojujący ateizm, jako zja- 
wisko specyficznie rosyjskie tł 
rosyjski szlachcic, anarchists: 
Bakunin, był krańcowym wyrs 
zicielem tego ateizmu, 2 w jedz 
nym rzędzie z nim wymienić na 
leży Lenina“. Bo i któż może 
twierdzić. że wśród rosjan nie 
było i nie ma ateistów, że beg- 
bożnietwo głosili tylko żydzi? 
Aby to mówić, trzeba albo świa 
domie zapominać o odnośnej li 
feraturze, dotyczącej tego zagad 
nienia, albo lekceważyć szcze- 
rość, tuszując i zagłuszając 
głos prawdy. 

Ciekawy i wyjatkowo aktual- 
ny jest artykuł Berdiajewa. — 
Warto się zastanowić nad sło- 
wami tego religijnego filozofa i 
wierzącego chrześcijanina, któ- 
ry jeszcze raz postawił poważ- 
ne, nie słarzejące się, a obecnie 
wyjątkowo aktualne zagadnie- 
nie wojającego antysemityzmu. 
Tiekroć w historii ten antysemi- 
tyzm łopotał swoimi czarno - 
czerwonymi skrzydłami, zawsze 
najnieznośniejsze jego fale przy 
padały na okresy zmierzchu kol 
tury, na Ita okrucieństwa, gdy 
atmosfera nie oczvściła się jesz- 
cze od oparów przelanej krwi. 
To jest bodaj najpoważniej- 
szym dowodem nikczemmości i 


kenhaed uważał, że państwa S0-| zwjerzęcości tej aberacji mmy- 


jusznicze mogą zmusić Holan-| owej pewnych odłamó 


dię do wydania go. 


kości. 


 lude- 
R. W. 
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Wiliam Powell i jego „Tajemniczy przeciwnik” 


William Powell ukaże sie dziś na e- 


kranie kina „Europa w roli, w jakiej 
go najbardziej lubi publiczność kino- 
wa, w sensacyjnej roli dżentelmena - 
detektvwa, w filmie p. t. „Tajemniczy 
przeciwnik”, który na konkursie obra- 
zów detektvwno - kryminalnych zdo- 
bvł pierwszą nagrodę. 


Tym razem William Powell współ- 


Cook, Piotrkowska 68. 


cin zagadkowej podwójnej zbrodni. —- 
Oczywiście, że zwycięzcą zostaje Po- 
well, a biedni policjanci — jak to ga- 
zwyczaj bywa w filmach amerykań - 
skich — zostają zdystansowani i ośmie 


szeni. f 

Ten frapujący od początku do koń- 
ca film p. t „Tajemniczy przeciwnik" 
z Williamem Powellem wyreżyserował 


zawodniczy z całym sztabem policyj: | mistrz wszelkiego rodzaju sensacji, 
nych agentów i detektywów w wykry- ' realizator Michael Curtiz. 


ostatnie dni zapisów!! 
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Teror w Palestynie nie ustaje 


(3. VIL-— -REDS PORANNY” 


-— 1Y3R 
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Zamotdowanie szeika, przeciwnika muftiego. -- Aresztowania ` rewizje.- 
Podpalenia w Haifie. -- Wybuch bomby w Jerozolimie 


JEROZOLIMA, 12 lipca (ŻAT) |liejanci pomocniczy odparli 3|skich. Liczba arabów, zabitych | rych znajduje się kapitan. ran- 
Starego | zamachy  terorystów arabskich | w walce z wojskiem i policją, wy nych. 
na obiekty kolei żelaznych, je- | nosi 14. 


W arabskiej dzielnicy 
Miasta Jerozolimy teroryści a- 
rabsecy zamordowali dziś znane- 
go szeika Ali Nari - Hatiba, lat 
40. Zabity był jednym z kazno- | 
dziejów meczetu Omara i był 
znany jako zacięty przeciwnik 
b. naczelnego muftitgo Jerozoli- 
my. Zamachowcy zbiegli. 

W dzielnicach żydowskich 
Ilajfy leroryści arabscy dokona- 
Ji dziś licznych podpaleń obiek- 
tów żydowskich. Podpalona m. 
in, jedno z zabudowań hajfskie- 


den pod Jerozolimą, drugi w Ras 
el Ain i trzeci w Lydda (Ludd). 
W twierdzy w Akko internowa 
no dziś ośmiu rewizjonistów. 
Ulemowie meczetów w Akko 
wystosowali dziś 


bhrojenia żydów. Ulemowie twier 
|dzą, że plan podziału Palestyny 


ły bezpośrednią przyczyną pod- 
nieeonych nastrojów, które spo- 


go oddziału fabrycznego Impe- (4 d 

s “y u P P 
5 z z h wodowały obecne zaogniemie Sy- 
tal Chemical Industries. Na | ` y 


SA luacji w Palestynie. 


szczęście wczas zauważono 
gień i ugaszono. 

W kilku miejscach w Hajfie 
doszło dziś do strzelaniny. Ofiar 
w ludziach nie byto. | 

Na ul. Królewskiej w Hajfie 
fzucono dziś kilka bomb, które /sęy zamordowali 7 żydów, zaś 16 
na szczeście nie pociągnęły Za żygów odniosło rany. Rannych 
sobą ofiar w ludziach. W. jed- | jest także angiel- 
nym wypadku sprawey rzucenia 
bomby, dwaj arabowie, zdołali 
zbiec przed przybyciem policji. | 

Na Starym Mieście Jerozolimy 
teroryści arabscy rzucili dziś 
homhę do sklepu żydowskiego, | 
która wybuchając ciężko zraniła | 
dwuch żydów: 30-leiniego Meira 
Siiherstcina i 28-letniego Geda- 
liahu Friedmana. | 


Krwawy poniedziałek 
JEROZOLIMA, 12.VII (ŻAT.) 


6 żołnierzy 


LONDYN, 12 7. (ŻAT). 
W Jerozolimie policja przepro| W odpowiedzi na interepelację 
wadziła dziś liczne rewizje w ka- | posła Krotch Johna minister ko 
wiarniach, m. in. w żydowskich | lonii Maleolm Macdonald 
kawiarniach „Vienna* i „Euro-| stwierdził z ubolewaniem, że w 
pa“. Policja szukała broni, któ-| dniu wczorajszym znów po- 
rej jednak nie ujawniono. fiewi- | wtórzyły się w Palestynie akty 
dowano nawet torebki pań w ka | gwałtu i teroru. 
wiarniach. Również na ulicach Krążownik „Repulse* nadal 
trewidowano przechodniów. pozostaje w porcie haifskim. 20 
Żydowska słuba policyjna na | eficerów i 254 marynarzy wy- 
kolejach, która została niedaw- ; stano do miasta, 
no wprowadzona, okazała się) wojsku i policji przy zachowa- 
bardzo skuteczną, W ciągu wczo | niu spokoju i porządku w kra- 
rajszego wieczoru żydowscy po-|ju. Dwa bataliony piechoty 


memoriał do 
wysokiego komisarza Mac Micha | 
| ela. w którym domagają się roz- | 


i prace komisji Woodheada by- | 


| 
| 


| 
| 


aby dopomóc 


ly Tobias. 


Wiadomość agencji Havasa, ja 
koby w poniedziałek dokonano | W starej dzielnicy miasta został 
, żydowską | zastrzelony arab, którego po- 
Masha lub Massa (?) i wymordo- | dejrzewano o utrzymywanie sto- | 


napadu na kolonię 


Polieja wydała zakaz opuszcza 
wT . | nia mieszkań w ciągu 22 godzin 

P. Tobias, który zoslał wezo- | dziennie. W Nablus rzucono bom 
raj wieczorem zabity na skutek | hę w samochód wojskowy, Trzej 
bomby, rzuconej na autobus ży- | pasażerowie zostali ranni. We 
dowski w Hajfie, był dyrektorem wszystkich większych miastach | rozruchach. 
huty szklanej. Pochodził on z m. Palestyny oprócz Jaffy i Tel - 
Cardiff w Anglii. Zmarły był mę Avivu policja ograniczyła liezbę | 
żem znanej powieściopisarki Li- godzin, w których zezwolono na 


opuszczenie mieszkań. 
JEROZOLIMA, 12 lipca (PAT) 


wano wszystkich jej mieszkań- | sunków z policją. 


ców. nie odpowiada prawdzie. 


Starcie z policią 
angielską 


Dwa wyroki śmierci 


JEROZOLIMA, 12 lipca (PAT) 
Trybunał wojskowy w Acre ska 


na została sąsiednia szkoła, 

której ustawiono łóżka dla ran 
nych. W Hajfie porządek utrzy 
mują wspólnie wojska, marynai 
ka i policja. Policja aresztowała 
wielu arabów. podejrzanych : 
branie udziału w niedawnych 


Angielskie oddziały. wchodzą 
jce w skład pierwszego pułku 
jgwardii irlandzkiej, przybyły £ 
Egiptu, celem wzmocnienia gar: 
nizonu. 


Konferencja państw 

| arabskich 

| KAIR, 12 lipca (PAT.) — Przy 
wódca egipskiego ruchu na rzecz 
arabów palestyńskich Alluba Pa- 
sza zwrócił się do emira Trans- 


JEROZOLIMA, 12 lipca (PAT) | zał w dniu dzisiejszym dwuch jordanii i rządów Syrii i Iraku z 


stami, Trzech arabów i jeden po- 
liejant żydowski 


przybyły dziś do Palestyny. 
Pierwsza kcmpania 11 pułku 
huzarów oraz oddział aut pan- 
cernych jutro przybędzie do Fa 
lestyny. Dale dwie kompanie 
są w drodze. 

Minister kolonił pozostaje w 
ciągłym konlakcie z wysokim 
komisarzem Palestyny i oma- 
wia z nim również sprawę zwię 
kszenia sił policyjnych. 

Poseł Mc. Govern zapytał mi- 
nistra kolonii, czy potwierdza 


się doniesienie, że akty gwałtu | 


w Palestynie korzystają z po- 


| Ponieważ 
zostało PO: kaca szpitalu w Hajfie wszystkie 


tych, trzech anglików, wśród któ 


JEROZOLIMA. 12 lipca (PAT) 
w głównym żydow- 


miejsca są zajęte. zarekwirowa- 


parcia Mussoliniego i Hitlera ij 


viadają prawdzie do- 
niesienia prasowe, że rewolwe- 
ry i nożyce do przecinania dru- 
tów kolczastych, które znalezio- 


no u terorystów, pochodza 7 
Niemiec. 
Minister kolonii Malcolm 


Macdomald odparł. że co do 
nierwszej części pytania nie ma 
dowodów, co się tyczy drugiej 
części, zwróci się © bliższe in- 
formacje. 

Poseł Fletcher interpelował 
premiera Chamberłaina, czy 


Dzień poniedziałkowy należał do | W Nazarecie doszło wczoraj do arabów na śmierć przez powie- |projektem zwołania konferencji 
najkrwawszych w Palestynie. — | zbrojnego starcia między poli-' szenie. | 
|W poniedziałek teroryści arab- leja angielska z arabskimi aktywi | 


| państw arabskich, — Wszystkie 
jlrzy państwa zaproszenie przy 
|jeły. Konferencja zbierze sic 
|prawdopodobnie w październi 
| ku, — 


4, czyjej pomocy korzystaja arabowie 


iBierpełacja w izbie śmin ma femać niemieckich rewolwerów 
i nożyc do cięcia drutów kolczastych 


rząd angielski prowadzi roko- 
wania z rządem francuskim w 
sprawie działalności muftiego i 
jego pobytu pod Bejrutem w 
związku z jego działalnością | z 
akcją terorystyczną w Pałesty- 
nie. 

Podsekretarz stanu Buter w 
swej odpowiedzi powołał się, ma 
oświadczenie, złożone izbie 
gmin 29 czerwca, że rząd angie 
ski przez cały czag jest w kon- 
takcie z rządem francuskim w 
sprawie wypadków w Pałesty- 
nie. 


Konferencia w Evian -- stałą instytucją 


Następna sesja 3 sierpnia w Londynie. -- $t. Ziednoczone 
przyjmą 20 tys. uchodźców z Niemiec i Austrii 


EVIAN., 12 7. (ŻAT). Wszy-|tueji, zajmującej się sprawami 
ścy uczestnicy miedzynarodo-| uchodźców. której komitet wy- 
wej konferencji pęmacy u-| konawczy byłby bardzo nielicz- 


chodźcom w Evian doszli zyod- 
nie do wniosku, że wskazanym 
jest, aby konfereneja przekształ 
ciia się w instytucje stałą i aby 
zebrała się na następną sesję w 
Londynie 3 sierpnia b. r. Wszy 
stkie rządy, reprezentowane na | 
tej konferencji, mają w tej se 
iji  uczeslniczyć po przez 
swych przedstawicieli dyploma 
tvcznych, akredytowanych w 
Londynie. 

Siany Zjednoczone byłyby re 
prezemowane przez ambasad- 
ra amervkońskiego Kennedy. 
Inne delegacje Amervki Środ- 
kowej i Południowej mają tymi- 
czasem pozostać w Europie 
wraz z prezesem konferencji p. 
Myraone Taylorem, aby  Słe- 
dzić bieg spraw, związanych z 


ny i która byłaby oddzielona od 
ligi narodów, ażeby umożliwić 
jej w ten sposób przeprowadze- 
nie ewentualnych negocjacji z 
Niemeami. 


Komitet wykonawczy tej in- 
stytucji, składałaby się z 5 dele- 
gatów L zn. delegata St. Zjedno 
cztmych, W. Brytanii, Francji, 
jednego delegata krajów połu- 
dniowo - amerykańskich i je- 
dnego delcgata państw skandy- 
nawskich. Komilet ten miałby 
swą siedzibę w Londynie i miał 
by na celu — po ewentualnym 
przeprowadzeniu rokowań z 
Niemcami przeprowadzenie 
również rokowań ze wszystki- 
mi innymi państwami, ewentu- 
alnie zwołanie ponownie no- 
wej kovferencji, któraby gtwo- 


projektami dzieła pomocy ua e 0 k 
rzecz uchodźców. m Oj A zed mę 
r” " + MIELNIE Zy re 
DABY2 12/7. (PAT). Kota | 5 ATUN 


polityczne Paryża i prasa pary 
ska z co raz większym scepty- 
cyzmem oceniają widoki osiq- 
sniecia jakichkolwiek konkret- 
nych wyników na konferencji 
"w Evian. Już dzisiaj uchodzi za 
rzecz niemal pewną, że jedy- 
nym praktycznym wynikiem 
bedzie utworzenie stałej insty- 


Większość prasy paryskiej 
stwierdza zgodnie, że dominują 
cą nutą na konferencji w E- 
vian było, że wszyscy, nie wy- 
iączając prezydenta Roosevelta, 
ofiorowywali konferencji całko 
wite poparcie moralne dla jej 
praw, nikt jednakże nie chciał 
powziąć żadnych zobowiązań 


m NN NN 


co do wpuszczenia na swój te-| 


ren owych emigrantów, 
których adresem wygłoszon» 
wiele oświadczeń pełnych 
współczucia nad ich łosem. 
Jedne państwa tłumaczyły 
się tym, że posiadają już nad- 
miar łych emigrantów u siebie, 
drugie tym, że nadmiar emi- 
grantów żydowskich mógłby 
wywołać wewnątrz kraju fa- 
le antysemityzmu, inna wresz- 
cie grupa państw, jak pewne 


pod 


państwa środkowo - amerykań 
skie. wskazywała, że mają bar- 
dzo znaczną ilość różnorod- 
nych elementów. a dzięki te- 
mu bardzo ograniczoną zdol- 
ność asymiłowania nowoprzy- 
bywających elementów. Wszy- 
sey, którzy oświadczyli goto- 
wość przyjęcia pewnych nie na 
zbyt wielkich kwot, zastrzegali 
się, że mogą przyjąć tylko rol- 
ników, po drugie żądali, aby ci 
emigranci mogli rozporządzać 
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Oświadczenie gen. Sikorskiego 


w związku z artykułem p. L. K. w „Polityce" 


Warszawski korzsp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 

W prasie stołecznej ukazało 
się oświadczenie gen. Włady: 
sława Sikorskiego treści nastę- 
pującej: 

Szanowny Panie Redaktorze! 
W przesłanym mi 
piśmie „Polityka” z 10 b. m. znaj- 
duję artykuł, sygnowany L. K., w 
którym wymieniono mnie, 
członka loży Wielkiego Wschadu. 
Wobec tego stwierdzam: 


Powody są jasne. Ośrodka dyspo 
zycji o charakterze międzynarodo- 
wym nie można pogodzić z zajmo- 
waniem stanowisk — szefa sztabu 
generalnego, premiera, ministra. 
W każdym razie przynajmniej ja 
uważałem tę zasadę za obowiązują- 


tutaj czaso- | cą. 


Gdy nadomiar o mojej działal- 
nesci naukowo - publicystycznej 


jako | mowa, to tlumaczy się ona aż nad- 


to wyraźnie, 


Wyrazy głębokiego szacunki: 


Do masonerii nie nałeżę. Żadnych | łączę 


związków z „Wielkim Wschodem”, 
czy też z innymi rytami masońskimi 
nie utrzymuję. 


Władysław Sikorski. 
Parchanie, dn, 11.7 1938 r. 


pewnym kapitałem na zainsłało 
wanie się w kraju. 

Z obrad poniedziałkowych i wtor 
kcwych dość przykre wrażenie sro 
biło we Francji, że na podkomisji. 
która miała zebrać materiały doty 
czące ustawodawstwa o imigracji w 
różnych państwach, delegat żadne- 
go kraju nie dostarczył podkoni 
tetowi bliższych danych, ogranicza- 
jąc się do powtórzenia swoich ogó! 
nikowych oświadczeń, zgłoszonych 
na plenum komitetu. 


| To zachowanie się delegatów pu 
szezgólenych państw imigracyjnych 
rozumiane jest w Paryżu w ten 
sposćb, że wszystkie te kraje, któ- 
re były nawet skłonne przyjąć pew 
ne iiości emigrantów z Niemiec. 
wahają się z zaangażowaniem się 
na tej drodze i obawiają się zgłosze 

| nia pewnych propozycji konkret: 
nych. 


St. Zjedroczone, z których int- 
cjatywy konfereacja została zwo- 
łana dotychczas ograniczyły się do 
oświadczenia tylko, że w stosunku 
do uchodźców austriackich skuntu- 
lują dotychczasowy kontyngent nie 
miecki z kontyngentem austriackim 
co uczyni cyfrę 20 tysięcy, nie pre 
cyzując przy tym, czy w tej lioz 
bie mają być również uwzglednie- 
ni emigranci aryjscy z Niemiec 
czy też nie. 


4 


Prace organizacyjne 
Stronnictwa Demokratycz- 


Warsz, koresp. „Głosu Poran- 
nego“ telefonuje, 
O pracach organizacyjnych ko 


mitetu Stronnictwa Demokraty- | 


cznego dowiadujemy się, że ple- 
narne posiedzenie komiietu orga 
nizacyjnego odbędzie się 21 lip-| 
ca, przy czym miejsce, w którym | 
odbędzie się zebranie, jeszcze nie | 
zostało określone. Pracami kie- 
ruje prezydium, złożone z sen, 
Michałowicza, jako prezesa, ar- 
chitekta Millera, jako wicepreze- 
sa, pp. Zygmunta Nagórskiego i 
Stefana Czarneckiego jako człon 
sów. 


Zbyszko Cyganiewicz 
uległ katastrofie samo- 
chodowej 
NOWY JORK, 12 7. (Tel. wł.). 
Władysław Zbyszko Cyganie- 
wicz uległ wypadkowi samocho 

dowemu. 

Atleta został kontuzjowany 
w nogę i przez dłuższy czas nie 
będzie mógł stawać na ringu. 

Zbyszko musiał odrzucić ca- 
ły szereg korzystnych ofert a- 
merykańskich menażerów. 


Koniec okupacji 
w wydawnictwie „Nowy 
Głos" 

Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nego“ telefonuje: 

Wczoraj po 2 i 4 dniach za- 
kończył się strajk okupacyjny w; 
wydawnietwie „Nowy Głos* w 
Warszawie. Współpracownicy, 
na skutek zalecenia sekcji żydow 
skiej Syndykatu dziennikarzy, 
warszawskich, opuścili lokal wy 
dawnictwa i kierują swoje pre- 
tensje materialne do zawieszone 
go wydawnictwa-wa drogę sądo- 
wą. — 


Nienokoi iad 
mości 


o stanie zdrowia krółowej 
wdowy rumuńskiej 


BERLIN, 12 7. (PA). 
mieckie biuro informacyjne do- 
uosi z Bukaresztu, że nadeszły 
tam niepokojące wiadomości 9 
nagłym pogorszeniu się stanu 
zdrowia królowej - wdowy Ma 
rii rumuńskiej, która od pewne 
go czasu przebywa w Sanato- 
rium Weiss Hirsch pod Drez- 
nem.Przewidywana jest jakoby 
możliwość rychłego wyjazdu 
króla Karola do Weisser Hirsch 
celem odwiedzenia chorej. 


15. 


YTI. — GEOS POKASNAI 7 


— 1958 


Nr. 190 


| LM 


Masowa produkcja samolotów w Rzeszy 


KOPENHAGA, 12.7. (Tel. 
— Dzisiejszy numer „Politikien” | 


2500 samolotów pierwszej linii i 
1500 rezerwowych, przy czym pro- 
dukcja miesięczna wynosi 350 apa 
ratów. 

W tych dniach kanclerz Hitler 
wydał dekret, w myśl którego pro- 
dukcja bombowców i samolotów 
myśliwskich ma być w ciągu roku 
zwiększona o 200 proc. 

Wszystkie zakłady wytwarzają- 
ce silniki i części do aeroplanów — í 
zostały upaństwowione. 

Marsz. Goering otrzymał wszyst- 
kie pełnomocnictwa dla osiągnię- 
cia w wyznaczonym terminie na- 
kreślonego celu. 

Natychmiast po ukazaniu się de- 
kretu Goering wydał rozkaz, w 
którym stwierdza, że Niemcy moga 
się bronić skutecznie przeciwko 
wszelkim najazdom wyłącznie przy 
pomocy silnego lotnictwa, które 
jest najważniejszą bronią Niemiec. ! 


Žž 


Trzecia Rzesza posiada ca 


m —-,„>„>„>> 


Nie- || 
4 

znakomity amerykański badacz okolic bieguna południowego, wybiera się w towarzystwie swego pi 
1 listopada r b, z Kapsztatu w ponow ną podrćż w interesującą go strelę. 


łota Lymburnera (przy stare) 


Aresztowanie sprawców włamania Chamberlain zeznawał. 


w t). H 


W związku z powyższym, produk- 
cja samolotów musi zostać w naj- 
| donosi na czołowym miejscu o ol- | krótszym czasie zwiększona do 709 
| brzymiej rozbudowie lotnictwa nie- 
| mieckiego, 


maszyn miesięcznie. 

W zakończeniu rozkazu Goering 
oświadcza, że przy krótkotrwałej 
wojnie Niemcy są przy dzisiejszym 
stanie uzbrojenia i zaopatrzenia — 
nie do pokonania. Żehy wojnę uczy 
nić jak najkrótszą, należy jak naj: 
szybciej rozbudować lotnictwo nie- 
mieckie do takich rozmiarów aby 
walka z nim była beznadziejna, 

Koła polityczne komentując po- 
wyższe zarządzenia twierdzą, że 
kryzys sudecki w maju b. r. prze: 
komał Rzeszę, iż nie może ona liczyć 
na neutralność Anglii w konflikcie 
wywałanym w Europie Środkowej. 
Tym należy tłumaczyć ostatnie 
dekrety. 

Jednocześnie zwraca sie uwagę 
tia brak mięsa oraz soli i innych 
środków potrzebnych do jego kon- 
serwacji. Produkty te sa wykupywa 
ne przez państwo i natychmiast 
zużywane do wyrobu konserw. Wła 


| czas dłuższy nie psując się, a więc: 


żywności, które mogłyby przetrwać 


topione masło, solone mięso, kon- 


Wszystkie zakłady wytwarzające silniki i części aeroplanów zostały upaństwowioni 


serwy z jarzyn i oweców, mainie 
lady iip. 


$zpiccułaą po iwWarzUu 


Jak wódz Hitlerjugendu załatwia sprawy honorowe? 


BERLIN, 12.7. (Tel, wł.) — Sen- 
sacyjny proces toczył się w jed- 


nym z sądów berlińskich, Jako 
oskarżony wystąpił przywódca 
„Hiilerjugend” Baldur von Schi- 


rach pod zarzutem dokonania na- 
padu na słynnego automobiliste 
von Brauchitscha, krewnego głów- 
nodowodzącego armią niemiecką, 
Von Brauchitsch był zadenuncjo 
wany o to, że obraźliwie wyrażał 
się o von Schirachu, Ten zaś chcąc 
się zemścić, w towarzystwie 12-tu 
członków  „Hitlerjugend” napadł 


na Brauchitscha w jego własny 
domu i zbił go szpierutą go twarzy 
Gdy pobity wyzwał van Schirzch 
na pojedynek, ofiarując mu saly 
stakcję z bronią w ręku, przywód 
ca „Hiilerjugend” odrzucił ten spo 
sób załatwienia sprawy, choć ko 
deks partyjny wymaga od czlow 
ków partii dania honorowej sato 
sfakcji, Wobec tego znieważony za: 
skarżył Schiracha do sadu i sprawę 
wygrał, uzyskując dla krewkieyo 
wodza niemieckiej młodzieży wyw 
rok skazujący, 


Ścisła wspólpraca 


hitlerowców i ukraińców 
Warszawski koresp, „Głosu Po- 


üze opublikowały dekret wzywają- | rannego?" telefonuje: 


cy obywateli do czynienia zapasów 


Donosza nam ze źródeł ukrain- 


LINCOLN ELLSWORTH | 


do starostwa grodzkiego w Radzyminie 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 


Przed kilku tygodniami dokona- 
EERE 


z czasu najazdów tatarskich 


Na Podolu, ziemi bogatej w pa- 
miątki historyczne, znaleziono nie- 
dawno starodawny schron podziem- 
ny, pochodzący prawdopodobnie z 
czasów majazdów tatarskich i tu 
reckich. 

Przypadkowe zapadnięcie się zie- 
mi we wsi Howiłów, w pow. irem- 
howelskim, naprowadziło na ślad 
korytarzy i komór, wykopanych w 


rzach stwierdzono ślady przehywa- 
nia człowieka i okopcone ściany 
świadczące, że gotowano tu strawę. 

Niektórzy przypisuja temu schr- 
nowi bardzo odległe pochodzenie, 
sięgające do XIII stulecia. Bardziej 
wiarygodne jednak wydaje się przy 
puszczenie, że kryjówka została wy 
kopana w wieku XVT. 

Schron wykopany w gliniaste? 


ziemi, na głębokości około 3 me- | glebie, był dość starannie uformo- 
trów pod powierzchnią, Badania | wany. Komora podziemna jest ks- 
podjęte przez Podolskie Towarzy- j lista, © średnicy około 4 metry i 
stwo Turystyczno - Kraioznawcze | wsparta pośrodku, na grubym fila- 
pozwoliły na rozszerzenie poszuki- | rze z gliny. 

wań, W komorach i pięciu koryta į 


Obóz polskich bokserów 
przed meczem z Włochami 


POZNAŃ, 12.7. (PAT) — Obóz | nikom na meczu we Włoszech. 
pięściarski przed meczem bo- Do ohozu zostali wyznaczeni: Ja- 
kserskim z Włochami rozpocznie się | siński, Rothole, Sobkowiak, Czor- 
w dn. 18 b. m, w Poznaniu. Trene- | tek, Kowalski, Pisarski, Szymura, 
rem będzie Sztam, który również | Doroba i Piłat. 
będzie sekundował naszym zawod- 


re zostało zuchwałe włamanie do 
siedziby starostwa grodzkiego w 
Radzyminie. 


Nieujawnieni początkowo spraw 
cy skradli znaczną ilość blankie 
tów paszportów zagranicznych, 13 
rewolwerów itp. 


Policja wdrożyła energiczne do- 
chodzenie, które w dniu wezoraj- 
szym doprowadziło do ujęcia spraw 
ców zuchwałej kradzieży. Na czele 
szajki stał Jan Maniak, ukrainiec, 
znany policji jako terorysta. Ma- 
miak dobrał sobie do pomocy ka- 
siarzy Bartosiaka i Kołodziejczyka, 


z którymi dokonał włamania do 
siarostwa. 
Od aresztowanych złoczyńców 


odebrano cały łup. Dalsze śledztwa 
zmierza do ustalenia, jaki cel mieli 
włanmtywacze, kradnąc blankiety 
paszportowe i tyle rewolwerów. 
Wyniki dochodzenia trzymane są 
w tajemnicy. 


Śnieg spadł w Alpach 


WIEDEŃ, 12.7. (PAT) — W Al- 
pach austriackich spadł w ostatnich 
dniach obfity śnieg, pokrywając 
dosć grubą warstwą góry. 


az 


| 


półtorej godziny 
LONDYN, 12,7. (PAT) — Try- | 
bunał poselski, który od szeregu 
dni todziennic prowadzi dochodze- 
nia w sprawie zatacza posła San- | 
dysa z min. Høre Belicha., przesłu - 
chując rozmaitych świadków, w cią 
gu półtorej godziny przezluchiwał 
dziś premiera Chamberlain. 


Í 


Prace trybunału poselskiego m 


czą się w rybie rprzyśpieszenym, 
skutkiem czego istnieje nadzieja, i 
że trybunał wyda Swaj2 orzeczenie 
jeszcze przed ostatnim posiedzeniem 
idy gmin w dn, 29 b. m. 


z pod znaku Konowalca 
skich, że na dzień 13 lipca w Bet 
linie zapowiedziano w sali kasyna 
oficerskiego akademię żałobną ku 
czci zmarłego generała Tarnawskie: 
go. Na akademii przemawiać będą 
ebok wybitnych hitlerowców, przed 
stąwiciele organizacji pod nazwą 
„Ukraińska hromada w Berlinie” 

Jednocześnie z tychże źródeł ue 
kraińskich donoszą nam, że w Mo: 
uachium w gmachu „Hitler Jugend” 
odbyl się pierwszy zjazd młodzieży 


| ukraińskiej z terenu Trzeciej Rze 


Gdańska. 
delegad 


szy i wolnego miasta 
W zjeździe wzięłi udział 


| organizacii studenckich ukraińskich 


z Wiednia i Gratzu. Zjazd postano 
wii powolać do życia nową organie 
zację pod nazwa „Narodowy zwią 
zek ukraińskich organizacji nilo 
dzieży Niemice i wolnego mias 
Gdańska”. 

Obie powyższe informacje wska 
zują ma ścisłą współpracę hitlerowe 
ców z tym odłarmem ukraińskim 
na którego cztdle stoi ketman Sko 


|renadski i z Którym: konamikował 
„się zamordowiny w 


Amsierdamia 
V,onowalec. 


Niesiyckana napaść 
hikierowców 


na religję chrześciiańską 
RZYM, 12.7. (Tel wi), — 


„Osservatore Romano” zamieszcza 
okólnik niemieckich władz szkole 
vych, dotyczący nauki i światopa: 
gladu wśród miodzieży nieniueckiej, 

Organ Watykanu stwierdzą, iż 
okćlmk ten jest niestychaną wprost 


| obraza kościoła katolickiego. Na- 


zywa ou bowiem religię chrześcijąń 
ską religia przeznaczona dla nié- 
wolników i dla ludzi o przytępio 
uym umyśle, ponadto porównuje się 
zasady religii chrześcijańskiej z ha. 
slami komunistycznymi. 

Ten niesłychany atak  hiilerowe 
ców na religię, którą wyznają mb 
liony niemców, wywołał zresztą i 
hurzenie nie tylko w Watykanie, ale 
i wśród obywateli Rzeszy, szczegól- 
nie ra terenie byłej Austrii. W prak 
iyce wystąpienie władz niemieckich 
rówaia się podepianiu konkordaliy 
którego Rzesza dotąd nie wypowie 
działa. 


— ECO R a 


| dzają 


Ks. Kentu przyjeżdżają do Lańcnia 


Armia ogrodników pracuje w parku. — Budowa 
placu golfowego 
ŁAŃCUT, 12.7, (lei. wł). prace nad ukończeniem placu pót 
Wiadomość o bliskim przyjeździe | fowego, który jest obecnie bido 
w gościnę do ks, Alfreda Potockie- | wzny. : 
go księcia i księżnej Kentu potwier- | Również i orkiestra pałacowa od 
przygotowania czynione bywa liczne próby, powtarzając 
w Łańcucie, grany zeszłego roku hymn angiet 
Liczbę służby zwiększono prawie , ski. 
w dwójnasób, tak, iż liczy ona| Przyjazd gości spodziewany josi 
obecnie około 600 osób, w dniu 23 b, m. 
W parku pracuje cała armia| Będzie to druga wizyta ks. Ken 


UNIKAJCIE NIECHLUJNYCH | ogrodników nad upiększeniem klom | tu w Polsce, 
SPRZEDAWCÓW. ULICZNYCH | bów i alei. 


Jednocześnie trwają 
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UKLAD WŁOSKO-AKGIELSKI NIE WEJ! 


dopôki Mussolini nie wycofa ochotników z 


ocenia widoki szybkiej realizacji 
układu o wycofaniu ochotników 


LONDYN, 12 lipca (PAT.) — | Hiszpanii, W. Brytania nie może |nostronne wycofanie przez Wło- 
„Daily: Herald“ donosi o coraz wprowadzić porozumienia w ży- chy wojsk, są nierealne, nie po- 


— RL. 


ZIE W ŻYCIE 


raża przypuszczenie, że tematen: 


|obecnych rozmów rzymskich mą 


silniejszej presji Mussoliniego na 
Chamberlaina, aby porozumie- 
nie włosko - brytyjskie wprowa- 
dzone zostało w życie bez zwło- 
ki. — 

Mussolini — twierdzi „Daily 
Ilerald** — znajduje się pod tym 
względem pod naciskiem niektó- 
rych kół faszystowskich, uważa- 
jących, że dalsze trwanie Włoch 
w tej sytuacji, gdy Wielka Bry- 
tania zwleka z wprowadzeniem 
porozumienia w życie, jest poni- 
żające. 

Głównym wykładnikiem tego 
poglądu jest wedle dziennika mi 
nister spraw zagranicznych hr. 
Ciano i generalny sekretarz par- 
tii Starace. 

Dzienniki londyńskie twier- 
dzą, że w rozmowie, jaką amba- 
sador brytyjski lord Perth odbył 
wczoraj w Rzymie z hr. Ciano, 
podkreślił on ponownie, że bez 
wycofania wojsk włoskich, a w 
tej liczbie również lotników, z 


cie. Hr. Ciano zapowiedział 
przedstawienie sprawy Mussoli- 


|nie kwestii hiszpańskiej, 


izostaje nie innego, jak załatwie- 
w ra- 


niemu i ewentualne wysunięcie mach brytyjskiego planu wyco- 


ze strony włoskiej formuły kom 
promisowej. 

„Times“ przewiduje, że ponie- 
waż zarówno sugerowany przez 
Chamberlaina rozejm, jak i jed- 


ifania obcych ochotników i u- 


dzielenie generałowi Franco 
praw kombatanta. 
PARYŻ, 12 lipca. (PAT.) — 


Prasa paryska dość sceptycznie 


i z ogromnym zainteresowaniem 
śledzi przebieg nowych rozmów 
rzymskich, między hr. Ciano a 
lordem Perthem w sprawie rea- 
lizacji układu śródziemnomer- 
skiego. 

„Paris Midi“ w depeszy swego 
rzymskiego korespondenta wy- 


Zmiany w dyplomacji brytyjskiej 


Ambasadorowie w Rzymie i Waszumśółomie 
przechodzą w sian spoczynku 


LONDYN, 12 7. (PAT) W bry| cem r. b. lub najpóźniej na po- 
tyjskiej służbie dyplomatycznej | czątku roku przyszłego w stan 


nastąpić mają niedługo pewne 
zmiany. Obecny ambasador bry 
tyjski w Rzymie lord Perth, gdy 
tylko porozumienie włosko 

brytyjskie zostanie wprowadzo- 
ne w życie, przejść ma z koń- 
oe 


Zasśrzelił z litości 


nieuleczalnie chorego gruźlika 


LWÓW, 12 lipca. (PAT.) — 
W szpitalu żydowskim leżał bez- 
nadziejnie chory Dawid Bikhoff, 
cierpiący na gruźlicę kręgosłupa. 
W dniu wczorajszym na salę 
przybyło dwu nieznanych osob- 
ników, z których jeden strzelił 
dwukrotnie w skroń choremu. 
po czym ohaj sprawcy zbiegli ze 
szpitala. 

W kilkanaście minut później 
zjawił się w komisariacie P. P. 
jakiś męzczyzna. który podając 
swe nazwisko Hirsz Perlmutter 
zeznał, że zastrzelił Bikhoffa z li 


Śmierć od 


tości, ponieważ ten był nieule- 


czalnie chory i męczył się har-| dor obecny 


dzo. Perlmutter podał również 
nazwisko swego towarzysza, któ 
rym okazał się niejaki Donner. 
Nad oboma zawieszono areszt 
śledczy. 

Należy zaznaczyć. że denat u- 
rodził się w Ameryce, gdzie był 
kilkanaście razy karany za roz- 
maite przestępstwa. Po przyhy* 
ciu do Polski był 11 razy karany 
przeważnie za kradziefe kieszon 
kowe. 


papieros 


Jak zamordowano komisarza GPU — Dolkina? 


LONDYN, 12 7. (Tel. wł.) —] trali .G P. U. 


Korespondenci z Moskwy dono 
szą o makabrycznym wypadku, 
jaki się zdarzył w Rostowie nad 
Donem, 


W mieście tym obchodzono 
uroczyście 50 rocznicę urodzin 
szefa G. P. U. na okręg rostow- 
ski i doniecki — Dolkina. So- 
lenizant, oprócz  telegramów 
gratulujących od Stalina i Jeżo 
wa, oraz wszystkich poważniej 
szych osobistości świata so- 
wieckiego, otrzymał również 
mnóstwo podarunków. 


M. in. monopol tytoniowy na 
desłał " Dolkinowi wspaniałą, 
artystycznie kutą w srebrze ka- 
sete wypełnioną najbardziej do 
horowymi gatunkami papiero- 
sów. h 

Gdy Dolkin zapalit jeden z 
nich, nastąpił wybuch, który 
poszarpał komisarzowi twarz i 
szyję, wypalając oczy i tętnicę. 
Mimo natychmiastowego ratun- 
ku, Dolkin po dwu-godzinnych 
iaęczarniach skonał, 

Zarządzone śledztwo wyka- 
zało, że co dziesiąty papieros w 


kasecie wypełniony był dyna- 
mitem. 
Aresztowano frzech inżynie- 


rów i 60 robotników fabryki, 


która dostarczyła papierosy na: 


prezent dla zabitego komisarza. 
Jednego z inżynierów praz 
dziesięciu robotników rozstrze- 
lano natychmiast. Resztę arcsz- 
towanych przewieziono do cen- 


Szalone upały w bo 


na Łubiance (w 
Moskwie). gdzie agenci Jeżowa 
starają się wszelkimi możliwy- 
mi sposobami wydobyć z nich 
zeznania, co do ewentualnych 
inspiratorów zamachu i na- 
zwisk innych spiskowców. 


Budienny areszto- 
wany? 


Biełow został rozstrze- 
łany 


PARYŻ, 12,7. (PAT) — „Matin” 
donosi, że w Moskwie krąży pogło- 
ską o aresztowaniu marszałka Biu- 
diennego. 

Dziennik przypomina, że w kwiet- 
niu r. b. Budienny opuścił stanowi- 
sko generalnego inspektora czerwo 
nej armii, ale zachował dowództwo 
okręgu wojskowego moskiewskie- 
go. Wraz z Budiennym miał być 
aresztowany jego szef sztabu, Za- 
porożeę. ' 


MOSKWA, 12.7. (PAT) — Ko- 
respondent P. A. T. dowiaduje się, 
że źródła nilarodajnego, iż Biełow, 
dowódca wojeaunego ekregu biało: 
ruskiego, został rozstrzelany. 

Przypomnieć należy, że Biełow 
objął stanowiska *ov/4m woje. 
nego okr” na rov- 
strzelaniu wakin 
Uborewice:- dw W; 5 
kandydat 1 prito pod 
wyższej ród, “SPR 
kandydati 
przyczyn 


a 


Ezi: 


Ludność opuszcza m'24 


BAGDAD, 12,7. (PAT) — Panu. 


face tu od kilku dni niesłychane 
upały zmusiły część ludności do 
cpuszczenia miasta i szukania 


| schronienie w +1 i 


| 
| 


rę, osiągną 


Termometr. 1% a kta 


NE 
s 


spoczynku. 

Następcą jego ma być obecny 
ambasador brytyjski w Turcji 
sir Percy LORAINE, który sku- 
terznie przeprowadził rokowa- 
nia o turecko - brytyjski trak- 
tat handlowy i umowę kredyto- 
wą. 

W grudniu kończy się jego 
5-letni okres urzędowania w 
Ankarze, 

Druga zmiana nastąpić ma w 
Waszyngtonie, gdzie ambasa- 
sir Ronald LIND- 
SAY również przejdzie w star 
spoczynku, po doprowadzeniu 
do skutku traktatu handlowego 
brytyjsko amerykańskiego. 
Następcą jego na być b. amba- 
sador brytyjski w Chinach sir 
Hughes KNATSCHBEULL 
HUEGSSEN. który. jak wiado- 
mo., postrzelony został w sierp- 


EEEN IA TERZ WA 
Odebrano debit... 


| WARSZAWA, 12 lipca. (PAT,) — Mi- 
nisterstwo spraw wewnętrznych ode- 
brało debit pocztowy niżej wymienio- 
nym drukom i zakazało ich rozpo- 
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niu roku zeszłego z karabinu: 
maszynowego samoiotu japon- 
skiego. Jest on obecnie przy- 
dzielony do Foreign Office. 
gdzie stoi na czele specjalnego 
departamentu, zajmującego się 
zagadnieniem handlu międzyna 


że być propozycja augieiska u- 
znania przez Anglię imperium a- 
bisyńskiego Italii, wzamian za 
częściowe chociażby, ale o po- 
ważniejszym znaczeniu wycofa- 
nie echotników włoskich z Hisz- 
panii. 


Główną jednak troskę stanowi 
w kołach politycznych Paryża 
sprawa ponownego nawiązania 
rokowań między Paryżem, a Rzy 
mem, które od sześciu tygodni 
są całkowicie zawieszone, a na 
których temat prasa włoska wy- 
slępuje ostatnio z gwałtownymi 
atakami pod adresem Francji, 0- 
skarżając ją o sabotowanie za- 
| równo rokowań bezpośrednich z 
| Włochami, jak i realizacji trak- 
tatu angielsko - włoskiego. 


Ataki włoskie dotychczas nie 
| spotkały się z odpowiedzią w 
|prasie francuskiej. Ma to nastą- 


|pić w najbliższych dniach. 


rodowego. | 


W czwartek plenum senatu 


Prace w komisiach zakończone 


Warsz. koresp. ..Głosu Poran- 
nego“ telefonuje: 

W dniu wczorajszym komisja 
administracyjno - samorządowa 
senatu na całodziennym posiedze | 
niu zakończyła prace. Przed po! 
ładniem przegłosowano projekt! 
ustawy o poprawie finansów ko- 
munalnych, po południu prze- 
dyskutowano i przegłosowano 


projekt ustawy o ustroju samo: 
| rządu miasta Warszawy. Na tym 
prace komisyjne senatu zostały 
wyczerpane. 

Dzisiaj przygotowane będą 
druki. Od czwartku rozpoczną 
się codzienne obrady plenum se- 
natu, które prawdopodobnie zaj 
ma 3 dni: czwartek, piątek i so- 
botę. 


dla opracowania taktyki walki z antysemityzmem 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nego telefonuje: 

Organizacja robotnicza ży- 
dowska „Bund“ postanowiła 


wszechniania, ponieważ zawierały one, źWwołać jeszcze w ciągu roku bie- 


w swej treści cechy przestępstw, prze- | żącego 


widzianych w kodeksie karnym: 
Czasopismu „Gołos Rossii", wydawa 
nemu w języku rosyjskim w Berlinie. 


| 


kongres przedstawicieli 
żydowskich mas pracujących 
dla opracowania taktyki walki z 


ności z (tezami programu anfyse- 
miekieśe OZON%*u, Inicjatywę 
Bundu poparła narada, złożona 
z przedstawicieli rady związków 
zawodowych żydowskich, żydow 
skiej organizacji szkolnej i Poa- 
lej Sjon - lewica. Data tego kon 
gresu jeszcze nie jest ustalona , 


Czasopismu „Łemke*, wydawanemu | antysemityzmem. a w szezegól- | 


Cofniecie uprawnień dewizowych 


kantorowi Heilskerg i Rotenberg 


w języku ukraińskim w Nowym Jorku, 

Czasopismu „Prawda“, wydawane- 
mu w języku rosyjskim w Filadelfii 

Broszurze p. t. „Almanach na służbi 
nacji*, wydanej w r. 1938 w języku u- 
kraińskim w Paryżu, 

Broszurze p, t. „De Stoimo* Jarosła- 
wa Orszana, wydanej w r. 1938 w ję- 
zyku ukraińskim w Paryżu. 


Broszurze p. t. „Doba nacjonalizmu" 


| 


Jarosława Orszana, wydanej w 1938 r, | 


w języku ukraińskim w Paryżu, 
Rroszurze p. b „Pod rumuńskim pa 
|stołom*, wydanej w roku 1937 w ję 
zyku ukraińskim w Paryżu. 
Broszurze p, t. „Za zbrojnu Ukrainu 
— wojenna - naukowyj żurnał. wy 


danej w roku 1938 w jezyku nkrajń | 


skim w Paryżu. 

Książce p. t. „Głobus geograłticze 
skij“ —- jeżegodnik dlą dietiej. wyda 
nej w roku 1938 w języku rosyjskim 
w Moskwie, 


Książce p. t. „Wojennyja floty 1937 
goda“, J. Szwede, wydanie 6-te w jg- 
ka: rosyjskim w Moskwie. 


zwolniony z więzienia 


ROTERDAM, 12 (PAT) — 
W czwartek zosłał zwolniony z 
więzienia Jarosław  Baranow- 
ski, wspólnik zamordowanego 
w Roterdamie Konowalca. Ba- 
ranowski w asyście policji od- 
stawiony został do granicy nie: 
mieckiej, skąd rzekomo miał 
udać się do Wiednia; 


Venezuela wystąpiła 
z ligi 


GENEWA, 12 7. (PAT). Do 
sekretariatu ligi narodów wpły 
jęła nota, zawiadamiająca ^ 

. wycofaniu się Venezueli z ligi. 


| 
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WARSZAWA, 12 7. (PAT)„—| 
Na podstawie art, 5 ust, (3) de- 
kretu Prezydenta Rzeczypospo- 
litej z dn. 26 kwietnia 1936 r. 
w sprawie obrotu pieniężnego z | 
zagranicą oraz obrotu zagra- 


nicznymi i krajowymi śŚrodka- 
mi płatniczymi kantorowi 
wymiany B. Heiłsberg i J. Ro- 
fenberg w Warszawie «cofnięte 
zostały uprawnienia agenta de 
wizowego. 


— 


„Papiereśnica i serwis szklany 


Prezenty Paryża dia króla i królowej Anglii 


PARYŻ, 12.7, (PAT) — Zarząd 


następczyni tronu ma otrzymać ko- 


| miasta Paryża, który na raluszu | lekcje pięknie oprawnych książek 


| 
| 
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ma podejmować w drugim dniu po- 
hytu królewską parę angielską przy 
gotował dla swych gości dary. 

Królowi derzemu Paryż  oliaro- 
wać ma złota papierośnicę z wyry- 
tym monogramem królewskim, kró 
lowej zaś serwis wykonany przez 
jednego z mistrzów sziilierskich 
Francji, Lalique'a, który stworzył 
nowy typ wyrobów ze szkła. 

Na ręce królowej Paryż ma zło: 
żyć również prezenty dla córek 
krółewskich, Księżniczka Elžbieta 


z jej monogramem, młodsza mat 
księżniczka Małgorzata zabawkę v 
postaci miniaturowego sklepik 
kwiaciarni paryskiej, 


Król jerzy VI 


czuje się lepiej 


LONDYN, 12 7. (PAT). We 
dług urzędowego komunikatu, 


zdrowie króla Jerzego uległo w 
dniu dzisiejszym znacznemu pr 
lepszeniu. 


Tajemniczy wybuch pod Paryżem 


w mieszkaniu obywatela polskiego 


PARYŻ, 12 7. (PAT). W mia- 
steczku Pontoise blisko Paryża 
nastąpił dziś silny wybuch w 
pokoju, zajmowanym przez u- 
bhywatela polskiego, niejakiego 
Sokolskiego. 

Sokolski uległ tak silnym po 
ranieniom, że komiecznym oka- 
zało się przewiezienie go do 
szpiłala w Paryżu. Zapytany 
na śledztwie pierwiastkowym 
o przyczyny wybuchu, Sokol- 


ski udzieli} niejasnych wyjań: 
nień. wobec czego powstało po 
dejrzenie, że wypadek spoweda 
wany został przy fabrykowaniu 
materiałów wybuchowych. 

Podejrzenia te zdają się jed: 
nak być niesłuszne, dlatego, że 
fak wynika z posiadanych 
przez policje informacji, Sokol- 
ski do żadnej partii nolitycznej 
nie należał. 


Zgrani do suchej nitki w czasie 
łakończoadego niedawno sezonu wy- 


ścigowegn, aniatorzy totalizatora 
pocieszają się nadzieją odegrania 
się w rozpoczętym na torze moko- 
towskim „sezonie łódzkim”, 

Nie Łódź-cie się, panowie! 


Admirał francuski, Bruicq, sprze- 
czał się gorąco ze swym adiutan- 
tem. Ten w zapale sprzeczki wy- 
krzyknął: 

— Daję głowę moja, że mam ra- 
cję! 

-- Przyjmuję chętnie, drobne ii- 
promiaki utrwalają przyjaźń! 


Tristan Bernard spółźnił się na 
przedstawienie, Woźny  uprzedza 
go, aby nie mącił ciszy, ho pier- 
wszy akt dobiega końca, 

— Dlaczego — pyta Bernard -— 
czy wszyscy już śpią? 

* 


— Jakto? Więc tak wyglądają 
ludzie? Wyobrażałam ich sobie cał- 
kiem inaczej. 

Taki, pełen rozpaczy okrzyk, wy- 
dała 22-letnia angielka, odzyskaw- 
szy dzięki operacji chirurgicznej 
wzrok, którego pozbawiona była od 
urodzenia. 

W  wieczadej nocy dziewczyna 
stworzyła sobie obraz ludzi znacz- 
nie piękniejszych, niż w rzeczywi- 
slości, Ujrzawszy ich takimi, jaki- 
mi są naprawdę rozpaczała szcze- 
rze. 

— Myślałam, że ludzie mają szczę 
śliwszy wyraz twarzy, że nie są tak 
skwaszeni i smutni — mówiła. 


iki? | 
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Jakie filmy wysyłamy 
na wystawę w Wenecji? 


W dniu 8 sierpnia r. b. nastąpi 
na Lido (pod Werecją) uroczyste 
otwarcie międzynarodowej wysta- 
wy sztuki  kinematograficznej 
(Biennale). Jak co roku, na wysta- 
wie przyznane będą nagrody za 
najlepszy film zagraniczny i włoski, 
dla najlepszego aktora, aktorki, re- 
Żysera, za. najlepszy scenarins itp, 

Polski świat filmowy wysyła do 
Wenecji następujące filmy: „Ge- 
niusz sceny” z udziałem LUDWI- 
KA SOLSKIEGO, film pełnometra- 
żewy, oraz „Meteor” z udziałam 
PAWŁA PROKOPIENI (film krćt- 
kometrażowy) — oba te obrazy pro 
dukeji P. A. T. Ponadto wysłany 
Lądzie pełnometrażowy film „Hat- 
ka” produkcji Rexfilm, oraz dwie 
krótkometrażówki: „Ołowiane żoł- 
nierzyki” wytwórni „Awangarda” 
orz „Improwizacja? wytwórni 
Ireitsznajdra, 


OBECNIE BĘDĄ WŁOSY 
NAPRAWDĘ BŁYSZCZĄCE. 

Dotychczas mycie włosów odbywało 
się przy pomocy mydła lub szampo- 
nów, zawierających mydło, tak, że nie 
można było zapobiec alkalicznemu 
działaniu, włosy były rozmiękczone, 
zgaszone, pokryte szarym nalotem wa- 
piennym i przeważnie pozbawione po- 
łysku, Dziś jest o wiele lepiej: dzięki 
najnowszym badaniom, udoskonalony 
nowy szampon „Bez Mydla* (Czarna 
Główka, myje włosy bez mydła, bez 
wpływu cząstek alkalicznych. Nie wy- 
twarza nawet w najtwardszej wodzie 
osadu wapiennego, dlatego też nie po- 
zostawia żadnego szarego nalotu na 
włosach. Nabieraja one piękniejszego 
połysku, łatwiej i trwalej zachowują 
ondnlację, Do nabycia w 2-ch odmia- 
nach: dla ciemnych i jasnych włosów. 
A więc przy najbliższym myciu włosów 
użyjecie szamponu „Bez Mydła“ Czar- 
na Główka. 
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olnierz Niepodległości 


Nad mogiłą przedwcześnie zmarłego dyr. Romana Starzyńskiego 


W wspomnieniu, poświęco- 
nym pamięci Romana Starzyń- 
skiego, pisać mam o Nim, jako 
o żołnierzu Niepodległości. Dwa 
te słowa. związane z imieniem 
Romana Starzyńskiego, oddaja 
najbardziej istotną cechę Jego 
drogi życiowej i jeśli można czła 
wieka najprościej scharakteryza 
wać, to one właśnie charaktery- 
zują Go najbardziej właściwie — 
To bowiem do czego Roman Sta- 
rzyński doszedł w ostatnich, doj- 
rząłych, pełnych rozwoju latach 
swego życia, da się wytłomaczyć 
i wyjaśnić przede wszystkim tym 
że był to Żołnierz Niepodległo- 
Ści, że był On jednym z wybit- 
nych przedstawicieli tego twa- 
rzywa ludzkiego, z którego Józef 
Piłsudski kształtował czynną €- 
nergię swego zwycięskiego po- 
kolenia żołnierskiego. 

Roman Starzyński, urodzony 
w roku 1890, kształtował swą 
najwcześniejszą młodość na prze 
łomie dwu stuleci, w pierwszych 
zwłaszcza latach XX wieku, kie- 
dy burzliwy nurt wydarzeń qdo- 
konywujących się na ziemi pol- 
skiej, bezpośrednio uderzał o 
struny Jego wrażliwej duszy. — 
Jako młody chłopak, wyrastaja- 
cy zaledwie z dziecięcych lat, w 
czwartej już klasie gimnazjalnej. 
należy do tajnej organizacji mło 
dzieży, biorącej w ten czas go- 
rący udział duchowy w świadec- 
twach walki i oporu, jakie w re- 
wolucyjnych latach 1905—1907 
przeprowadza Polska Partia So- 
cjalistyczna. Bez namysłu bierze 
wówczas udział w strajku szkol- 
nym, stając się w 14-vm roku ży 
cia, jak sam o sobie pisze — zde 

scydowanym rewołuejonistą. Po- 
chłonięty przez ówczesne zdarze 
nia, porwany ich wysokim na- 
pięciem ideowym, kształtuje te- 
raz dalsze lała swojej młodości 
już na bruku warszawskim. 
gdzie w szkole realnej Wróblew 
skiego a później Konopczyńskie- 
go, sprzymierza się dalej z tymi, 
którzy postanowili siły swoje i 
energię, młodość i życie oddać 
walce o lepszą przyszłość kraju, 

Roman Starzyński od 1905 r. 
posuwa się po tej drodze konse- 
kwentnie, bez jednej chwili zbo- 
czenia, bez jednej chwili ustęp- 
stwa, wybijając się wkrótce na 
tej drodze jako indywidualność 
ideowa wyraźna i zdecydowana. 

Po uzyskaniu matury gimna- 
zjalnej przenosi się na uniwersy- 
tet Jagielloński, gdzie natych- 
miast i całkowicie wiąże się z ko- 
łem młodzieży, tak samo, jak On. 
zdecydowanej na walkę. Tam 
włedy po raz pierwszy zobaczył 
i usłyszał towarzysza Mieczysła- 
wa — Józefa Piłsudskiego, Chwi- 
la ta zdecydowała o tym. że Ro- 
man Starzyński słał się oddanym 
bez reszty żołnierzem Komen- 
danta. Jak sam pisze w swoich 
wspomnieniach, odczytem Pil- 
sudskiego został .porwany, 0- 
czarowany. zachwycony, zdecy- 
dowany na wszystko“. Od tej 
chwili pisze „Byłem przeko- 
nany, że obóz, który ma takich 
ludzi, musi zwyciężyć”. 

Jego czynna, 
pełna wiary natura, nakazująca 
Mu przechodzić da bezpośred- 
nich, organizacyjnych działań 2 
chwilą, kiedy zostaly ustalone 
przesłanki ideowe i myślowe — 
nie pozwala Mu na jakąkolwiek 
bierność. W roku 1910 Roman 
[Starzyński należy do czołowych 
postaci krakowskiego „Promie- 
nia“, który wywarł tak niezmier- 
nie silny wpływ na kszłałtowa- 
nie się ideologii niepodległościo- 
wej wśród ówczesnej młodzieży 
akademickiej. Jego wiara w nie- 
uchronne nadejście innych cza- 
sów, wiara w odmianę losu jest 
zupełna. W roku następnym 1911 
— otrzymuje powołanie do woj- 
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entuzjastyczna. | 


ska rosyjskiego. do którego nie, wyszkolenia w Związku Strze- 
stawia się, zostawszy dezerterem. |leckim, kurs niższy, zakończony 
Zrywa już w tym czasie z pań-|złożeniem egzaminu podoficer- 


stwowością rosyjską i zosławszy 
„nielegalnikiem*. jest jednocześ 
nie we własnej głębokiej wierze 
i przekonaniu obywatelem wol- 
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skiego, oraz kurs średni, tak zwa 
ną niższą szkołę oficerską, 0- 
trzymując w Z. W. C., stopień sek 
cyjnego. Jak sam pisze, wstąpie- 


nego, niepodległego Państwa. — jnie do Związku Walki Czynnej 
Jakoż w tym samym roku pa;przyczyniło się do pewnej zmia- 
powzięciu uchwały, że wszyscy |ny wewnętrznej, której ulegał 


członkowie  „Promienia* : mają 
wsłąpić do Związku Walki Czyn 
nej, Roman Starzyński przystę- 
puje bezpośrednio do pracy woj- 
skowej, którą traktuje jako wła- 
ściwą powinność wojskową. 


Decyzja odbycia tej powinno- 
ści wojskowej nie była dla Sta- 
rzyńskiego decyzja łatwą. Stano- 
wił On' wówczas typ przede 
wszystkim intelektualisty, cało- 
wieka, który nade wszystko ee 
nił pracę ducha, pracę intelektu. 
pracę twórczej myśli. czynnie i 
samodzielnie ustosunkowującej 
się do wszystkich zagadnień, ja- 
kie przynosi życie. Niezbyt silny 
zresztą fizycznie, raczej w tych 
latach wątły, daleki od lężyzny 
mięśni i nie przywiąznjący do 
niej wagi, lubujący się w pracy 
myślowej, w argumentach i 
kontrargumentach dyskusji fila- 
zofieznych i polityczno - ideo- 
wych, zawsze bliższy teoretycz 
nemu ujęciu zagadnień, raczej “i 
lozof niż żołnierz — stał się oto 
żołnierzem w fizycznym i ma- 
terialnym tego słowa znaczeniu. 


Chodził na zbiórki, ćwiczył bro- 
nią, ale z tą charakterysłyczną 
dla Niego cechą realnego stosun- 
ku do życią, rzadką u ludzi tego 
właśnie typu intelektualnego, ja- 
ki reprezęntował — wyciąga na- 
tychmiast wszystkie konsekwen- 
cje z wejścia na drogę czynnego 
życia wojskowego. Nie tylko, że 
ćwiczył, i odbywał strzelecką po- 
winność wojskową, ale postana- 
wia w niej się kształcić, posta- 
nawia nauczyć się jak najwięcej, 
aby jeśli ma być ramieniem fi- 
zycznym walki, jeśli ma zostać 
żołnierzem Piłsudskiego, niechże 
zostanie ramieniem sprawnym. 


żołnierzem wyszkolonym. Prze- 
wszystkie stopnie 


chodzi więe 


Walne zebranie 
Chesed Weemes 


Dzis, b j. dna 13 b. w- a gadai: 
niu 9-oj wieczorem odbedzie 
walne- zabranie członków 
„Chesed Wesmes . 


tow. 


Zelrimie odbędzie się w lokálu 
stowarzyszenia przy ul. Piotrkow- 
skiej 30. 


——_ mmm 
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pod wpływem wyszkolenia woj- 
skowego. „Poczułem się — po- 
wiada — pełnoprawnym obywa- 
telem przyszłego Państwa Pol- 
skiego, poczułem się obywatelem 
i żołnierzem nie tylko tracącym 
czas dla polityki”. 
Jednocześnie z tą pracą ści- 
śle wojskową nie zaniedbuje 
prac polilyczno - ideowych. Ja- 


ko sekretarz „Promienia'** jest 
jednym z delegatów na MI 


zjazd młodzieży filareckiej w 
Krakowie, na którym powstaje 
unia stowarzyszeń młodzieży 
posiepowo niepodległościo- 
wej, kiórej sekrełarzem zarzą- 
du głównego zóslaje Roman 
Starzyński. W nastepnym roku, 
1912. bierze udział w czwartym 
zjeździe młodzieży filareckiej, 
jaki edhyl się w Zurichu. repre 


Jakoż w sierpniu 1914 roku 
porywa go łoskot dziejowej bu- 
rzy. Jeszcze przed wymarszem 
oddziałów Piłsudskiego do Kró 
lestwa zostaje przez Komendan 
ta wysłany na wywiad do Za- 
głębia Dąbrowskiego, po czym 
w dniu 8 sierpnia wyrusza z 11 
kompanią na wyprawę kieleeką. 


Wzruszające są karty wspom- 
nień Romana Starzyńskiego, na 
których opisuje ówczesne swe 
przeżycia z toi pamiętnej kani- 
panii kieleckiej, W jego notat- 
niku odbijają wszystkie wzru: 
szenia, jakie przeżywali żolnie- 
rze Piłsudskiego, rozpoczyna- 
jąc bój o Polskę, a słowa, jakie 
wówczas kreślił, uderzają prze- 
de wszystkim wysokim swoim 
torem ideowym i intelektual- 
nym. {o odbyciu kampanii kie- 
teckiej i pe krótkiej służbie w 
oddziale wywiadowczym, Ro- 
man Starzyński, mimo niewąt" 
pliwych kwalifikacji, związa- 
nych z typem jego umysłowo- 
Św. ora: ze zdolnościami mów- 
ev i pisarza. co raczej przezna- 
ezyąo go do służby organizacyj- 
no - propagandowcj, jaką się 
wówczas na obszarze Królestwa 


zentując lam stanowczo į zde-| prowadziło — wraca do szere- 


cydowanie kierunek 


ny“. opierający sjo na koniecz-| dniowej służhie 
kadr| uzupełniającym Galiey. 


ności budowy 
wojskowych. 


polskich 


Fo powrecie do 


„amilifar-| $ÓW pierwszej linii. 


Po kilku- 
hatalionie 
z wio- 
sna 1915 roku przydzielony z0- 


w 


kraju obejmuje prezesurę „Proj staje do 5 pułku piechoty te- 
mienia krakowskiego. sekreta | S10n0W, z którym nierozerwał- 


rzuje 

nym 

ia w każdą niedzieję 
jako instruktor 
leckiego. 

wiejskie. Pochłonięty 


ideowo - polityczną 1 wojsko- 
wą, Nie zanietnuje w Ilym eza- 
sie swit sludiów, kończąc 
pracę loktorska o  slosunkn 
Niemcewicza do przyszłości na- 
rodowej, również i w tej dzie- 
dzinie wracając się swoimi 
przeżyciami mysłowymi w dzie 
dzinę zagadnień, związan. jak- 
najściślej z losami narodn. 

W tej atmosferze pełnej czyn 
"ości, energii i młodzieńczego 
entuzjazmu, wywadzącego się 7 
przeczucia wielkich chwil, ja 
kie muszą nadejść — rozpoczy- 
na się tragiczny łańcuch zda 
weń, pop.zedzający wybuch 
wojny świałowep Zdarzenia te 
sq dia Słarzynskiego i jego ró- 
wieśników. towarzyszów pracy 
incowo - wojskowej jednyta 
pasmem radosnych wzruszeń, 
zwiastujących zbliżenie się wiel 
kich dni wojennych. w których 
bezpośredni mszą wziąć teraz 
udział 


ORA A 


Ochrona prezydenta Roosevelta 


| Jak doniosły depesze w czasie przejazdu prezydenta Roosevelta 


przez miasto Oklahama, 
który oświadczył policji, 
WI”. Na 


usiłował do auta wskoczyć pewien człowiek, 
że chciał tylko „wyczyścić buty prezydenta- 
zdjęciu widzimy przejazd prezydenta Roosevelta po wypadku 


pod ochroną specjalnych agentów. 


gdzie szkoli oddziały | Wszystkie boje 
pracą rych długi szereg nazw wypisa- 


dalej w zarządzie głów-| nie teraz łączy swoje legionowe 
umii. wyjeżdżając ponad| nazwisko, W ciężkich utrudza- 
w teren. Jących marszach letniej ofensy 
związku strze-| wy 1915 roku przechodzi przez 


5 pułku, któ. 


ny zosłał w jego książeczce woj 


skowej. Zapadłszy na krótko 
na zdrowin, po odbyciu jeszcze 
cięższej, jesiennej kampanii 


nad Styrem i Stochodem, wra- 


ca ponownie do 5 pułku, do 
swego l-go batalionn, pełniąc 


tam funkcje dowódcy plutonu. 
Bierze leraz udział w ciężkjej, 


xrwawej. dwudniowei tutwie 
pod Rostiuchnówka. gdzie 


wśród szalonego ognia huraga- 
nowcga artylerii rosyjskiej 20 
staje kontuzjowany, Wkróle 
po tym. kiedy oddziały Bryga- 
dy przeszły już na obszar Kró- 
lestwa, mianowany został pod 
porucznikiem. Daiej już losy o 
sobiste łączy z korpusem ofi- 
ecrskim 5 pułku, by po odmo* 


5 
wie przysięgi arzetrwać okres 


'nteraowania w Benia uowie, 
po wyjściu z kłórego, qprze- 
Szy tszy na ter: Łodzi, znów 


oddaje wszystkie swe siły pra- 
com Polskiej Organizacji Woj- 
skowej. przygolowujacej foz- 
brojenie niemców i dzień wy: 
zwolenia. 

Od tego dnia służba Romank 


| Starzyńskiego toczy sie normal 


nym trybem służby wojskowej 
oficera, zakończonej stopniem 
majora dyplomowanego. W cza 
sie jej przebiegu wybija się Sła 
rzyński jako nicznużony. pełen 
zawsze najwiekszego oddania 
sprawie oficer, zyskując tylko 
najświetniejsze opinie i pochwa 
ły bezpośrednich swoich przeło 
żonych. 


Ceniony, bo któż mógł ge 
nie cenić, niezmiernie lubiany. 
bo któż mógł nie lubić Roma- 
na Starzyńskiego, zasłużony ta 
zasługą, jaką wyznacza zawsze 
człowiekowi jego prawe serce. 
otwarty, hezkompromisowy 
charakter. żołnierskie pocznuci 
obowiązku i żelazna wytrwała 
pracowitość. Takim był Ro- 
man Starzyński, Żołnierz Nic 
podległości. takim  pozoslani 
dla nas, łowarzyszów broni 
przyjaciół i kolegów. 


Wacław Lipiński 


Wr. 190 


parę Królewską | 
przeciwka dworca 
ua Avenue Focha. 


powita angielską 
w Paryżu na 


CASIN pe raz 


Pocz. 4. 6. 5.10 kast l 


ROZTAŃCZONY 
PARYŻ! 


(Wiosna nad Sekwaną) 
Dowcip! Humor! Pikanteria! 


KOLONIA Ż. T. K. W KARWI 
n-BAŁTYKIEM. 
Prayjmuje się dalsze zapisy na 
fulenią wypoczynkowa tury- 
styczną w Karwi n.-Bałtykiem:. 
Kolonia. mieści sie w willi „ZNICZ” 
w sąsiedztwie lasów i plaży, Poko- 
je 2 i 8-osobowe, W okresie trwa- 
nia kolowi odbywają się codzien- 
nie wycieczki pod kierownietwen. 
wykwalifikowanych instruktorów. 
Peranna gimnastyka na plaży. U- 
trzymania na kolonii obfite i smacz 
re, 5 razy dziennie. Przy przejaz- 
ach na kolonię uczestnicy korzysta 
ja-ze znacznych zniżek kolejowych. 

Na lipiec ostatnie dnie zapisów. 

Poza tym przyjmuje się zapisy 
na kolonie w Zakopanem, Jarem- 
czu, Zaleszczykach, Dorze, Druskie 
nikach, Kazimierzu n.Wisłą, Ol- 
szance n.-jeziorem Wigry, oraz na 
tanie pobyty ryczałtowe w- Tre 
skawcu. 


t 


ji 


Zapisy i taformsaeje w sekrataria-’ 


ie od 18 dh 22. 
121-53. 


Piotrkowska 101, 


4 
al 


: czają, że pismo ludzkie jest tyl- 


5. VIT. — 


„UŁOS PORANNY” — 1938 


Pokaż mi jak piszesz 


` 


Myla się ci, którzy przypusz- 


ko funkcją rąk, bo w każdym 
ruchu ręki, która kreśli na piś- 
mie jakieś litery, dostrzec mo 
żemy równocześnie funkcję na- 
szego mózgu. Każdy człowiek 
w swym piśmie daje nam, że 
tak powiemy, idealną fotogra” 
fie swego „ja, a grafolog po- 
trafi z pisma człowieka odcyfra 
wać jego charakter. Litery mo- 
gą płakać lub śmiać się, zależ- 
nie od stanu duchowego czło- 
wieka, który je pisze. Pismo 
człowieka jest więc aktem psy- 
chicznym, odzwierciadlającym 
nam człowieka w jego wcieic- 
niu somatycznym, wizualnym i 
duchowym. Oko widzi, intelekt 
myśli, a ręka jest tylko narzę- 
dziem. Nie zdając sobie nawet 
sprawy z tego. ezłowiek w piś- 
mie swoim daje nam Swój o- 
braz. Bo pismo jest reakcją 
skoncentrowanych w duszy ra- 
dości, smutków i marzeń. Ale 
by to wszystko z pisma wyczy- 
tač, musi grafolog być przede 
wszystkim doskonałym psycho- 
iogicim 

Pamiętajmy jednak zawsze o 
iym, że pismo demaskuje nam 
nie tylko charakter człowieka, 
lecz nawet patologiczne zmiany 
zachodzące w człowieku. W tej 
dziedzinie czekają nas jeszcze 


Wydaleni z Austrii skazani na wieczne żeglowanie po Dunaju 


O 51 żydach, wypędzonych z 
Austrii, którym ani Czechosło- 
wacja, ani Wegry nie pozwala- 
ją na wjazd. zamykając przed 
nimi swe granice, a którzy już 
od miesięcy żyją na statku, pły 
wającym po Dunaju, donosi 
słynny dziennikarz  Knicker- 
broker w jednym z francuskich 
pism. Reportaż swój poświęca 
konferencji w Evian i pisze: 


„Alada Reissner, były wła- 
Ściciel największego zajazdu. w 
miasteczku  Kittsel,  którego| p 
wraz z innymi miejscowymi ro 
dzinami wypędzili naziści, ra- 


bi wrążenie na brązowo opalo- 
nego, silnego chłopa, o pra- 
stym i szczerym spojrzeniu i 
blond włosach. Opowiada on: 

— Kiedy naziści naszłi na 
nasz dom, spaliśmy, moja żo- 


na, moja 65-letnia matka — 


Spotkanie amerykańskiego Śpie- 
waka w „Ziemiańskiej” było miłą 
niespodzianką dla niżej podpisane- 
gn, który skorzystał ze sposobnes: 
pi, by dowiedzieć się czegoś z wiol- 
kiego świata muzycznego i treścią 
razmowy podzialić się nie tylko z 
czytelnikami „Głosu Perannego”, 
«le wo zwolennikami i innych „or- 
panów głosowych”. (Norbert Ar- 
celli występowi ma naszej estra- 


Gzi= w 1930 roku, przeznaczając 
dochód z koncertu na rzecz Ozar- 
Wołtaro Krzyża). 

— luteresuja mnie ostatnie lafa 


pańskiej działalności — zagadną- 
lom sympatycznego tenorzystę — 
że zatęsknił pan za 
kraj m, a do Łodei nrzyjechał pan 
rie na koneert, lecz ala zobaczenia 
się z redziną. 

— „Mówi profesor jak z nut” — 
cdparł mi na to p. Ardelli, — choć 


domyślam się, 


co prawda wyniosłem z Warszawy 
i Łodzi jak najmilsze wrażenia i 
przyznam się, że radbym w naj- 
kretszym czasie ponownie gościć 
ra setnie warszawskiej oraz estra- 
dzie łódzkiej. Obecnie przyjecha- 
łem z Wiednia, gdzie na przeciag 
dwnch lat zaangażowany zostałem 
dc wiedeńskiej opery. Śpiewałem 
w Don Carlosic” i „Aidzię”* Ver- 
diego pod dyrekcją Bruso Waltera. 
w operze „Klejnoty Madonny 
W:elf-Ferrariego „pod -dyr. Hansa 
Knappersbuscha. Poza tym w „„Fi- 
delio“ Beethovena, .„„Lohengrinie” 
Wagnera eta, eta. no, a partnerki 
i partnorzy — rozumie pan — pier- 
wszy gatunek (mówiąc po łódzku) 
Hilda Koneczny, Jeritza, Aleksan- 
der Kiyniss, a orkiestra hodaj czy 
tie najlepsza na świecie 

— [nterssuje mnie Salzburg — 
wtrąciłem. 

— W Salzburgu 


| 


cudowne odkrycia, które mogą 
mieć olbrzymie znaczenie dla 
medycyny. Fałszywe są bowiem 
wypowiedzi tych grafologów, 
którzy z analizy pisma wydoby 
wają ty!ko charakter człowieka 
piszącego, bo są pewne właści- 
wości, które nie są uwarunko- 
wane charaklerem, lecz są ra- 
czej reakcją choroby, z której 
często nawet sobie sprawy nie 
zdajemy. 

Od roku 1620, kiedy to le- 
karz i profesor włoski Camiilo 
Baldo ogłosił swą pierwszą 
książeczkę o gratologii, odkrylo 
zupełnie nowe dziedziny i nowe 
prawa, na podstawie których 
możemy z pisma wyczytać cha- 
rakter człowieka. Teraz grafo- 
logia jako nauka nie budzi już 
takich zastrzeżeń jak ogniś, ale 
teraz szkolna grafologia, która 
ogranicza się wyłącznie do wy- 
dobywania z pisma tylko cha- 
rakteru, jest już mocno przes'a- 
rzała. Nie ulega już żadnej wąt- 
pliwości, że pismo zawiera wię- 
cej niź tylko charakterystykę o- 
soby piszącej. Pismo może być 
ostrzeżeniem, pismo jest zwier- 
ciadłem całego człowieka, a 
więc i tego, co drzemie w pod- 
świadomości. 

Każda choroba wpływa na pi 
snio, bądź to przez pewne uwy- 
puklenia albo pewne zamaza- 


tam z tyłu siedzi skurczona — 
i moich dwoje dzieci, liczących 
dwa i cztery lata, Wyrwali nas 
z łóżek i zamknęli w piwnicy. 
Młody berliński chłopak znie- 
ważył mnie i krzyczał: „Teraz 
przyznaj się, żydzie, gdzie masz 
pieniądze, które pokradłeś?* — 
Odpowiedziałem, że nigdy nie 
kradłem': nrzezwał mnie kłam- 
cą i bił mnie dopóty, dopóki 
do wszystkiego się nie przyzna 
łem. Przedłożył mi do podnisu 
A na którym była napisa” 
„Jestem - żydem i przyznaję, 
że nai mój zdobyłem dro 
ga kradzieży. Oddaję go Rze- 
szy i zobowiązuje się zupełnie 
dobrowolnie, że opuszczę nie- 
mieckie terytorium". 
Musiałem podpisać i w prze- 


ciagu pięciu minut straciłem 
mój hotel, dwa inne domy, 


krótko mówiąc 500.000 fran- 


festiyaln w roku ubiegłym: „Kide- 
lio” z Lethe Lehman pod Toscani- 
pim i w „Euriancie” Webera pod 
dyr. Bruno Waltera. Zaproszony 
dz Ravonny na uroczystość otwar- 
cia teatra „Dante Alighieri” w o: 
perze Zamdonai „Francesca da Ri 
wini” spiewałem 5 razy przy współ 
udziale primadonny Gina Uignia 
red dyr. Antonia Guarneri, za co 
nayredzony zostałem krzyżzm ko- 
mandıra, W Monte Carlo spiewa- 
łem „Aidę”, „Cyganerie”, „„,Tos- 
kę”. w Londynie w Albert Hall i w 
Broad Casting (B. B. C.) na wszyst- 
kie rczgłośnie łącznie ze stacją in 
dyjską 4 australijską, 

W tym miejscu poczułem w gło- 
wie zbyt wysokie ciśnienie i po- 
wstrzymałem w  zapędach mego 
rozm wcę, 

— Dosyć się pan naśniewał! Po- 
méwmy teraz o Śzaliapinie, z ktt- 
rym pan odbywał tournes po Ame- 
ryce. 

— Tak. „Mephisto”. . Boris Ga- 
dunow”, „Faust”, „Cyrulik? — to 
będą dla mnie niezatarte wspomnie- 
nia i nieprzemijajace wartości.. Sza- 
liapin to zapalny żywioł, udzielaja. 


spiewałem nalcy się całemu otoczeniu, 


nia. Zwłaszcza zasługują na u- 
wagę litery zniekształcone. Żwa 
lennicy i przedstawiciele szłol- 
nej grafologii odrzucają jeszcze 
tę dziedzinę badania pisma, ale 
na podstawie eksperymentów, 
które przeprowadziłem po szpi- 
talach budapeszteńskich przy 
czynnej pomocy wybitnych le- 
karzy jestem głęboko przekona 
ny że pismo może być też i na- 
rzędziem diagnostyki. Także w 
wiedeńskich szpitalach przepro 
wadzono.w tym kierunku bar- 
dzo poważne badania. 
Diagnostyka za  pośredni- 
etwem pisma nie może być jed- 
nak czynnością samodzielną. — 
Nie wolno po prostu grafologi- 
cznie rozpoznawać choroby, 
lecz należy to bezwarunkowa 
czynić przy czynnym współdzia 
łaniu lekarza, Diagnostyka gra- 
fologiczna nie jest bowiem prze 
znaczona na cele prywatne, 
lecz służy wyłącznie lekarzowi. 
Nader praktyczne znaczenie ma 
ła diagnostyka w badaniu cech 
dziedzicznych. Już u dzieci w 
wieku szkolnym można z pis- 
ma, jeśli się je porówna z pis- 
mem rodziców i ewentualnie 
też dziadków, dojść do bardzo 
ciekawych rezultatów. Można 
rozpoznać, ezy i jakie właści- 
wości dziecko  ©dziedziczyło 
bądź to po ojcu, bądź to po mat 


ków. Po tym musieliśmy im w 
domu pomagać. Bezustannie 
nas bili; nie oszczędzili też mo 
jej żony i starej matki. W no- 
cv załadowali mas na wozy cię- 
żarowe, zawieźli na nad Du- 
naj, apo tym naławicę na środ 
ku rzeki. 


Knickerbrocker ogląda Do 
tym nędzny statek rzeczny: 


„Ubikacja, przeznaczona na 
ładowanie towarów, -jest bru- 
dną zasłoną podzielona na dwie 
części. Po lewej stronie śpią 
mężczyźni, po prawej kobiety i 
dzieci, wszyscy na słomie, przy 
krytej kocańni dla koni. I tak 
okret ten płynie jaż tygodnia- 
mi i tygodniami między naro- 
dami, z pasażerami bez ojczy- 
zny, bez narodowości i nikt nie 
wie, co się ma stać z tymi łudź 


a 


mt. 


— No, a teraz trochę o królu ba- 
tuty i palety orkiestrowej, Tosca. 
ninim. 

— Zawsze myślałem, że im wię- 
kszy dyrygent, tym trudniej będzie 
śriswać. Pod Toscaninim rozkosz- 
nie mi się śpiewało. 


— Rozumiem pana, ale mielismy 
mówić o Toseaninim. 

— A właśnie, bo mi pan ciągle 
przerywa. — W Salzburgu miesz- 
kał we własnej willi, w której za. 

ansktował załe piętro wyłącznie 
dla siebie , dokąd nawet jego włas- 
ua żona, Donna Carla nie ma wstę: 
pu. Opuwiedziała, że pewnej nocy 
o godzinie 3-2j obudziły wszystkich 
dźwieki fortepianu. Jak się okaza- 
ło, na odbytsj próbie koncertu dnia 
poprzedniego jeden z członków ar- 
kiestry coś „przeskrobał” i to go ze 
snu z partytura do fortepianu 
pchnęło, Wyobraźcie sobie — mć- 
wi Donna Clara — że w Ameryce 
mąż upodobał sobie w jakiejś an- 
tykwarni cenny obraz, ale skąd 
wziąć tyle pieniędzy? Wtedy to 
skorzystałam z okazji i namówi- 
łam. by się zgodził nareszcie nu 
nagranie płyt. Do filmowania za 


te, a ło dla wychowania dziec: 
ką jest niezmiernie ważne, zwła 
szcza jeśli chodzi o wybór za- 
wodu. 

Można też rozpoznać skłon: 
ności do pewnych chorób dzie 
dzicznych, tak że można im 
przeciwdziałać w samym zara- 
niu. Ta właśnie dziedzina wy- 
daje mi się niezmiernie ważna, 
Pismo jako ostrzeżenie przema' 
wia już do nas z dziecinnych 
znaków pisarskich, a żaden od- 
powiedzialny pedagog nie powi 
nien nad tą sprawą lekkomyśt- 
nie przejść do porządku dzien- 
nego. Rozumie sie samo przez 
się że konieczną jest rzeczą, by 
analityk - grafolog miał też i 
gruntowne studia psychologicz- 
ne, a w praktyce by był znaweą 
ludzy ludzkiej. 


FE. A. Brahm. 


„LUDZIE NA SCHODACH”. 

W tych dniach ukazała się na 
półkach księgarskich nowa powieść 
Rafała Lena o. t. „Ludzie na scho- 
dach”, Po newelach „Młodość za 
kratą” i renortażach „Śmierć z XX 
ckręgu” jest to pierwsza powieść 
młodego pisarza. Powieść o szero- 
ko zakrojonej kompozycji osnuta 
jest na tlə życia lódzkiego i z pew- 
rościa wzbudzi duże zainteresowa- 
nie. Okładkę projektował F, Pa- 
recki, Cena egzemplarza, zł. 6-- Do 
nabycia we wszystkich Księgar 
niach. 


KOLONIE AKADEMICKIE I INTELA- 
GENCJI Z. A. §. 
„LAMATARAH* 

TATARÓW k-WOROCRTY 
Piękna willa, Boisko, Plaża. Indy" 

widualne zniżki w wysokości 66%: z 

każdej miejscowości. Idealne miejace 

pobytu dla młodzieży. Ilość a- 

gramiczona. Pobyt 4-ch tygodmi tylko 


85 złotych. 
KRYNICA 
Pensjonat „Akaeja* pięknie położony. 
Komfortowe pokoje. Wykwintny wikt 
na żądanie dietetyczny. Zniżki indyw' 
dualne 66%. . Pobyt.2 tyg. 70 zł. 
DRUSKIENIKI. 


Najładniejszy pensjonat w Druskienł: 
kach „Central - City“ piękne pokoje. 
Własny kort tenisowy, Pobyt 2 tyg. 
75 zł., 4 tygodni 150 zł. Zmiżki indywi- 
dualne w wysokości 50% z każde 
miejscowości. 

TRUSKAWIEC 


Pensjonat „Belweder“. Komfortowt 


ï| pokoje. Piękny ogród. Kuchnia diete- 


tyczna i diabetyczna. Tanie ryczałty 
3-tygodniowe. Znaczne ulgi kuracyjne, 
Na wszystkich koloniach stała opiek= 
lekarska. Instruktorzy turystyczni i 
gimnastyczni. Ostatnie dni zapisów. 
Zgłoszenia i informacje: Czytelnia 
„ŚWIT“, Łódź, Piotrkowska 64, co 
dziennie w godzinach od 12-ej do 1ł-ej 
i 18-ej do 21-ej wieczorem, w sobyły 
od godz. 20-ej do 22-ej. 


Że 
T GEE ZEE A ZZ ZZ WE Z EE CZEK ZKZEĄ 


Spiew, Salzburg i Toscanini 


Rozmowa ze znakomitym śpiewakiem- Norbertem 
Ardellim 


żadne skarby zamówić go nie mo 
żna było. 

Tu przerwałem i odebrałem głos 
Donnie Carla, gdyż zanadto prze: 
ciągnęła by się ta, okolicznościowa 
rozmówkaą. 

— A jakie pan ma plany na przy: 
szłość? 

— Qpery w Mediolanie, Rzymia 
i Nowym Jorku. Nie zgadzam się 
z protesorem, że opera jest przeżyt- 
kiem. Przeżywamy cbecnie reng- 
sans Verdiego. Wrócą genialne 
dzieła starych mistrzów, oczywiście 
przystosowane nieco do dzisiej 
szych wymogów, pozbawione dlv 
żyzn i w nowych inscenizacjach. 


Z dalszego toku rozmowy dowie: 
dziełem się, że Ardelli poza muzy- 
ką uprawia con amore sztukę 
kulinarną, a specjalnością jego są 
skomplikowane sosy do potraw. 
które przyrządza za znawstwem 
kuchmistrza o nader artystycznym. 
pedniebieniu. Ostatnim wydaniem 
są „spagetti w winnym sosie, któ 
ry stanowi nutę padałową. stołowe 
go kontrapunktu korzennych przy 
praw. 


F. HALPERT 
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iAdOMEWI Meare 


DYŻURY APTEK. — Nocy dzi- 
siejszej dyżurują następujące apte- 
ki: H. Pastorowej, Łagiewnicka 90, 
J. Kahanego, Limanowskiego 80, 
S. Trawkowskiej, Brzezińska 50, 
J. Koprowskiego, Nowomiejska 15, 
M. Rozenbluma, Śródmiejska 21, 
M. Bartoszewskiego. Piotrkow- 
ska 94, L. Czyńskiego, Rokiciń- 


ska 53, E, Zakrzewskiego i Ska, 
Kątna 54, I, Sinieckiej,j Rzgow- 
ska 59. 


NOWY ORDYNATOR ODDZIA- 
ŁU CHIRURGICZNEGO W SZPI- 
TALU w RADOGOSZCZU. P, pre- 
zydznt m. Łodzi zamianował ordy- 
natorem oddziału 
szpitala w Radogoszczu, p. dr. An- 
toniegc Zalewskiego. 


SZPITAL ŚW. TERESY ZA- 
MKNIĘTY. — Wobec przystąpie- 
ria do skaaalizowania gmachu, w 
ktćrym miaści się szpital św. Tere- 
sy, w dniu 15 b. m. szpital ten zo- 
stania zamknięty aa okres 5 tygod- 
ni. Część chorych zostanie wypisa- 
ra, część zaś przeniesiona do szpi- 
tala w Radogoszezu i do szpitala 
św. Antoniego. 


Lustracja powiatu 
przez p. starostę Denysa 


W dniu onegdajszym starosta 
powiatowy p. Denys dokonał lustra 
cji powiatu łódzkiego. Między in. 
zwiedził on pasiarnie gęsi na tere- 
nie gminy Radogoszcz przy ul. Po- 
jezierskiej. P. starosta stwierdził 
zły stan tych pasiarni i nakazał 
dokonanie niezbędnego remomtn 


w ciągu 2 tygodni. 


Dziecko spadło 
-z 3 piętra na bruk 


Wstrząsający wypadek wydarzył 
się wczoraj rano przy ul. Wólczań: 
skiej 183. 

Zamieszkała tam p. Pietrzakowa 
udała się do sklepu po zakupy, po- | WEWN 
zostawiwszy w mieszkaniu bez o- 
pieki spiącego chłopczyka, liczące: 
go rok i 3 miesiące. 

W pewnym momencie dziecko 
zbudziło się, wyszło z Kołyski i 
wdrapało się na bardzo niski pa- 
paret otwartego okna, 

W chwili gdy Pietrzakowa wra- 
cając do domu przechodziła przez 
podwórze, dziecko na widok matki 
zaczęło wyrażać radość i przechy- 
liwszy się straciło równowagę i ru 
nęło z wysokości qrr piętra na bruk 
n stóp matki, 

Wezwany lekarz pogotowia ra- 
tunkowego przewiózł dziecko do 
szpitala Aany Marii w stanie bez- 
nradziejnym. (1) 


LODU 


w każdej ilości dostarcza 


B. RUBINEK 


Południowa 39, tel. 148-05 


€00063309300090009000606600 
„OFIARA, DANA ŻEBRAKOWI, 
NIE PRZYNOSI KORZYŚCI 
SPOŁECZEŃSTWU“. 


chirurgicznego 
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15 prot. dodatek drożyźniany przywrócony 


Pomyślny wynik interwencji urzędników samorządowych Łodzi u p. prem. Składkowskiego 


Kilka dni temu donosiliśmy| wie 15 procentowego dodat-|ski, Wymvsłowski i Waszkie- 
o imterweneji delegacii komisji| ku wielkomiejskiego  (droży-| wiez, przyję ta została przez p. 
miedzyzwiązkowej  pracowni-| źnianego). premiera i ministra spraw we- 


wnętrznych, gen. Składkowskie 
go, a następnie przez p. wice- 


ków samorządowych w prezy- 
dium rady ministrów w spra- 


Delegacja, która prowadził 
sen, Algajer i posłowie Wadow 


| 


Biok mieszkaniowy dla robotników : 


| 


wybudują władze miejskie na Nowym Rokiciu 


W dniu dzisiejszym w sali kon |miasto wybudować miało kilka |slawiono na porządku dziennym 
ferencyjnej zarządu miejskiego, |kolonii mieszkalnych na krań- obrad magistratu kwestię wybu- 


w Łodzi, odbędzie się posiedze- | each miasta. dowania bloków, przeznaczo- 
nie kolegium magistrackiego. Realizacja tego projektu zo-|nych wyłącznie dla rzesz robotni 
Na posiedzeniu tym. jak nas |stała odroczona, albowiem samo czych Łodzi. 


informują, omówiona zostanie |rząd natrafił na duże przeszko- 
szczegółowo aktualna obecnie |dy natury finansowej, które sta- |niu kolegium miejskiego znajdą 
sprawa wybudowania w Łodzi | wiały pod znakiem zapytania się jeszcze następujące: sprawa 
kolonii mieszkaniowych dla sze- wybudowanie osiedli mieszkanio | wprowadzenia zmian do statutu 
rokich rzesz robotniczych. | wych na szeroką skalę. | szpitala pod wezwaniem Św. An- 

Jak wiadomo, w swoim czasie | Obecnie jednak, jak wynika 7 | toniego, zatwierdzenia statutu, 
władze komunalne wystąpiły z, uzyskanych informacji, sprawa | tworzonego funduszu amortyza- 
inicjatywą złagodzenia braku ta- | ta stała się znów aktualna, gdyż | cyjnego, wydzierżawienia towa- 
nich i małych mieszkań robotni- | pewne kredyty na ten cel są mo- rzystwu kolonii letnich działki 
czo - pracowniczych, przy czym |żliwe do uzyskania. gruntu w Rszewie rod budowę 


Oprócz tej sprawy na posiedze; 


ministra Korsika, 

Delegacja wskazała p. premi 
rowi, że decyzją p. wojewod! 
łódzkiego skreślono z prelimi- 
noówanych w budżecie Łodzi na 
rok 1938-39 6 procent wspom- 
nianego wyżej dodatku dla prz 
cowników miejskich. 

Pozostawienie dodalku droży 

nianego w wysokości 10 za- 
TAR 15 procent pogorszyło y 
rnacznym stopniu sytuację ma 
terialna szerokich rzesz pracn- 
wniczych. 

Deleg gac ja podkreśliła, że b 
rzędnicy miejscy są powaźnie 
'zadłużeni, że każdy  uszczer» 
bek w ich poborach odbija się 
fatalnie na ich budżetach i wo 
bec tego prosiła o przywróce: 
nie dodatku wielkomiejskiego 
w wysvkości 15 procent. 

P. premier obiecał po zazna- 
jomieniu się z całokształtem 
sprawy wydać odpowiednią de 
cyzję, 

W dniu wezorajszym zarząd 


według pierwotnego projektu, 


W dniu dzisiejszym odbędzie 
się w łódzkim towarzystwie 
przeciwżebraczym konferencja, 
mająca na celu omówienie dal- 
szych szczegółów akcji zwal- 
czania żehractwa i włóczęgo- 
one na obszarze naszego mim 


CAE przeciwżebra- 
cze znajduje się obecnie w prze 
dednitr nowych, radykalnych 
posunięć, pozostających w 
związku z nowowytworzoną sy 
tuacją enee e kd ik woman ok w jakiej wypa- 


Jh 


W ścisłym związku z tym po-| osiedła i in. 


dnie mu pracować, 

Jak wiadomo, kilka tygodni 
temu ministerstwo opieki spo- 
łecznej zawiadomiło magistrat, 
iż p. minister Kościałkowski 
wydał rozporządzenie, rozcią- 
gające moc obowiązującą dekre 
tu p. Prezydenta Rzplitej © 
zwałezaniu żebractwa na ©b- 
szar województwa łódzkiego. 


Skutkiem tego rozporządze- 
nia, władze będą mogły obec- 
nie zatrzymywanych na uli- 
cach zawodowych żebraków lo 


Rezolucja zgromadzenia lokatorów i sublokatorów 


łódzkich 


Wczoraj odbyło się ogólne zebra- 


Dalej rezolucja domaga się, aby 


nie członków związku lokatorów i| w związku z prowadzoną obecnie 


sublokażorów (Piotrkowska 31). 

Po złożeniu sprawozdania z dzia- 
łalności, omówiono obszernie aktu- 
alne bolączki szerokich rzesz loka 
torów, wypowiadając się przeciwko 
pogarszaniu sytuacji prawnej i ma- 
terialnej lokatorów. 

W wyniku ożywionej dyskusji 
zebrani przyjęli rezolucję, w której 
domagaja się podjęcia akcji budo- 
wy domów mieszkalnych i przeciw- 
stawiania się praktykowanemu 0s- 
tatnio masowemu burzeniu domów, 
co stwarza znaczne trudności na 
rynku mieszkaniowym i pogłębia i 
tak dotkliwy brak lokali. 


akcją porządkowania i upiększania 
osiedli i domów, władze zmuszały 
właścicieli nieruchomości do prze- 
prowadzania remontów zaniedba- 
nych mieszkań. 

Rezolucja wysunęła postułat, aby 
nowego lokatora nie można było 
eksmitować przez 5 lat od daty za- 
warcia umowy najmu, wreszcie, aby 
opłaty kanalizacyjne nie były w 
przyszłości pobierane od tych loka- 
torów, którzy nie posiadają w mie- 
szkaniu ubikacji. 
Uchwały zebrania przesłane zo- 
staną do kompetentnych czynni- 
ków. 


Bank Gospodarstwa finansuje 


budowę ulic, dojazdów i kanalizacji 


Do Łodzi nadeszła obecnie nowa 
instrukcja p. ministra skarbu w 
sprawie finansowania kosztów urzą 
dzenia terenów, przeznaczonych na 


czynaią się 


uroczystości święta narodowego Francji 


Z okazji święta narodowego Fran 
tji, przypadajęcego na dzień 14 
lipca, Towarzystwo Przyjaciół 
Francji w Łodzi organizuje uroczy- 
stości, zapraszając społeczeństwo 
polskie do udziału w nich. 

Dziś, t. j. 13 lipca o godzinie 19 
pdbędzie się na ulicach Łodzi cap- 
strzyk przy udziale orkiestr, które 
przemaszerują ulicami, a na zakoń- 
czenie odegrają hymny francuski 
i polski przesl siedzibą konsulatu 


francuskiego (Al, Kościuszki 3). 

Jutro, t. į} w czwartek dnia 14 
lipca o godz. 10.30 odprawione zo- 
stanie w kościele katedralnym uro- 
czyste nabożeństwo, które będzie 
celebrował J. E. ksiądz biskup dr. 
Włodzimierz Jasiński. 

Na nabożeństwo przybędą przed- 
stawiciele władz państwowych, sa- 
morządowych, wojskowości i orga- 
nizacji społecznych. 


| 
| 


| 


| 


cele budowlano - mieszkaniowe. 

W instrukcji tej ministerstwo 
skarbu wyjaśnia, żę na podstawie 
odnośnych rozporządzeń, Bank Go- 
spodarstwa Krajowego finansuje 
z państwowego funduszu budowla- 
nego urządzanie terenów, przezna- 
czonych na cele budowlano - miesz 
kaniowe w miastach i ich sferze 
interesów mieszkaniowych. 


BGK finansuje mianowicie inwe 
stycje, jak dojazdy, budowę ulic, 
kanalizację i wodociągi przez udzie 
lanie na ten cel krótko i długoter- 
minowych pożyczek, oraz zawiera- 
nie specjalnych umów w sprawie 
wykonania tych inwestycji. 

Ze wspomnianej wyżej pomocy 
(finansowej mogą również korzy- 
stać osiedla podmiejskie i letnisko- 
i We. 


Zebranina i włóczegostwo karalne 


Łódzkie towarzystwo przeciwżebracze podejmuje energiczną 
akcję na podstawie nowych przepisów 


s 


miejski w Łodzi został ofieja!- 
nie zawiadomiony przez mini- 
| sterstwo spraw wewnętrznych. 
że na skutek decyzji p. premie- 
ra Składkowskieso uchylono 
postanowienie,  skreślające z 
budżetu m. Łodzi na rok 
| 1938-29 5 procent dodatku wie) 
komiejskiego, 

Bezpośrednio po otrzymaniu 
powyższej decyzji zarząd miej: 


kować w domach praey przy- 
masowej, a w wypadkach recy- 
dywy — pociągać żebraków do; ski wezwał na konference 
odpowiedzialności karnej. przedstawicieli komisji miedzy- 
Na konferencję dzisiejszą za-| związkowej pracowników miej- 
proszono reprezenñlantów  licz-| skich. którym zakomunikował. 
nych organizacji społecznych, o| iż 15 proe. dodałek będzie u- 
raz przedstawicieli prasy. rzędnikom miejskim  wypłaco- 
ny. licząc od 1 kwietnia r. b. 


Automaty nie działają 


na dworcach kolejowych w Łodzi 


Na dworcach Łódź - Kaliska i 
Łódź - Fabryczna ustawione są au- 
tomaty. W jednych można nabyć 
pocztówki, w innych czekoladę i 
irysy itp. Ustawiono również auto- 
maty z biletami peronowymi. Ale | europejskich instaluje się automaty 
— rzecz charakterystyczna — pod- | sprzedające nawet bilety do naj- 
czas gdy automaty poczty lub „„We | bardziej uczęszczanych miejscowo 
dla” działają bez zarzutu, tutoma- ści, u mas jest inaczej, 
ty z peronówkamt wogóle nie funk- Mimowoli nasuwa się logiczny 
cjonują. Albo są uszkodzone, alba | wniosek: albo uruchomić automa- 
nie ma w nich peronówek i skutkiem | ty, aby lunkcjonowały należycie. 
tego wrzucane dwudziestogroszów- | albo wogóle je skasować. 
ki wypadają. W rezultacie urządze- j 


nie, które miało kasjerom koleju 
wym uprościć pracę, a mieszkań- 
com dać pewną wygode — chybi: 
celu. 

W wielkich ;niastach zachodnio 


Miał do wyboru — 
į władzę i sławę — lub miłość. 
A Poświęcił wszystko — 

sławę, władzę, przyjaciół — 


DLA KOBIETY... 


DLA KOBIETY... 


Był bożyszezem tłumów. 

Gdy kazano mu wybierać 
Fa między władzą a miłością 
zrezygnował z wszystkiego — 


Nowy film najpiękniejszej 
pary kochanków filmowych 
Clarka Gable i Myrny 


s 


DLA KOBIETY... 


Juź jutro 
w kinie „OASINO* 


ERAND- KINO 


Pocz. 4. 6. 8. 10 


M 


Katarzyna Hepburn. Ginger Rogers 
i Adoli Menjou 


w wielkim dramacie z życia kobiet żądnych sławy pt. 


Obcym wstęp wzbroniony 


— to dzieję dziewcząt o wielkich ambicjach 
scenicznych... 


Nr. 190 


Uprowadził 
i dopuścił 

Wczoraj okoła godziny 4 po 
południu władze śledcze zosta- 


Iy zaalarmowane wiadomością 
» porwania  S-letniej Doby 


SKÓRKA, córki właściciela kil- 
ku warsztatów tkackich. zamie 
szkałego przy ulicy Żeromskie 
go 45. Ojciec dziewczynki zła 
żył w 7 komisariacie policji za- 
neldowanie, że zginęła ona na- 
gie z podwórza. gdzie bawiła 


Konfiskata 
„Głosu Porannego" 


Wczorajszy numer „Głosu Po 
rannego skonfiskowany zos: 
za ustęp felietonu p. $ „O 
czym myślą młode dziewczęta”, | 

cp konfiskacie wydany z0-| 
stał drugi nakład. | 


= 
Wezoraj 
= 
w Łodzi... 
— W bóźniey przy ulicy Zachodniej | 
56 skradziono Gedaliemu SAMBOR:- | 


SKIEMU (Zgierska 28) palto. 


— Kazimierz WENTEL (Mickiewi- 
cza 8) został przed domem przy ulicy 
Łagiewnickiej 39 napadnięty i ciężko 
pokłuty nożem przez Stefana GLU- 
GĘ i jego kolegę BIŃKOWSKIEGO — 
(Łagiewnicka 39). 

— Przy ulicy Ciesielskiej 9 pobito 
50-lelniego Stanislawa PAWLICKIE- 
GO, — 

— Przy ul. Zagajnikowcej 10 dostal 
alaku szału Jan KRAWCZYK, który 
usiłował odebrać sobie życie. 


— Przy ulicy Franciszkańskiej 56 
spadł z rusztowania Stanisław WOJTA 
SIK (Blacharska 20). 


— Przy ul. Piłsudskiego 49 dostała 
na ulicy ataku epiłepsji Helena WRÓ- 
KLEWSKA, bezdomna, która padając 
rozbiła sobie głowę, 


— Przez sąsiada został ciężko pobi- 
ly Franciszek WITCZAK (Górna 45). 

— Ofiarą napaści i pobicia padł A- 
Dram STEINBERG (Stodolniana 4). 

— Henryk WARSZAWSKI (Nowo - 
Zarzewska 36) spadł z rusztowania, od | 
nosząc poważne uszkodzenia. 


— Przy ulicy Piotrkowskiej 85 w 
mieszkaniu Abrama Wajnsztajna, od 
zlego przewodu kominowego powstał 
pożar, który zniszczył sufit, podłogę i 
slane. 

— Aurelia ZIELIŃSKA (Rzgowska 
137) przez amyłkę napiła się benzyny. 

Na ulicy Dąbrowskiej został przeje- 
chany przez samochód 13-letni Tade- 
nsz MALINOWSKI (Szopena 29). (l 


Kronika renorterska | 
województwa łódzkiego 


W osadzie Brzeźnica Nowa, powiala 
radomszczańskiego, w stodole Jana 
REDNARSKIEGO wybuchł pożar, któ: 
ty przeniósł się na sąsiednie zabudowa 
wia. Pożar strawił 5 domy mieszkal- 
ua 8 stodół ze zbiorami siana i narzę- 
lzfami rolniczymi, oraz 8 ohór na szko | 
dę 8 wisśniaków. Straty wynoszą 25 | 
tys. złatych, Przyczyna pożaru na rą 
zie nie została ustalona. 


We wsi Zalesie - Kruszyńskie, pow. 
ładomszczańskiego w zabudowaniach 
Pawła GAWĘCKIEGO powsłał pożar, 
wzniecony przez chorego umysłowo 
wiaścieiela gospodarstwa. Spalił się 
dom mieszkalny i ebara, Straty wyno- 
sza 1.500 zł, Pódczas ratowania zosta- | 
lu ciężko qroparzona żona Marianna 
Gawęcka. | 

We wsi Ślądków - Rozlezły, powiatu i 
kęcyckiczo w zagrodzie Marianny 
STAL z nieustalonych dotychczas przy 
szyn pawsiat pożar. który strawił o- 
korę i studole z narzędziami rolniczy- | 
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8-ietnią dziewczynkę 
się na niej czynów lubieżnych 


kazało się wówczas, że jakiś 
osobnik pedstępem uprowadził 
dziewczynkę. Wywiózł ią nie- 
małże siłą, wedle jej określeń, 
do lasu na Mani, gdzie dopuścił 
się na niei ezynów lubieżnych. 
Następnie dał jej pieniądze 
ua tramwaj i odesłał do domu. 
nziewczynka podała dokładny 
upis zwyredniałea, za którym 
policja rozesłała listy gończe. 


się z koleżankami, przy tym 
dozorczyni domu oświadczyła, 
że jakiś osobnik uprowadził 
dziewczynkę w samochodzie, 
Cały aparat śledczy został po 
stawiony na nogi. Posterunki 
krańcowe policji otrzymały roz 
kaz kontrolowania wszystkich 
przejeżdź” -ch samochodów. 
Tymczasem około godziny 8 
wieczorem dziewezynka zupść- 
nie niespedziewanie wróciła sa| Wyniki energicznego docho- 
ma do domu. Policja przystąpi-| dzenia trzymane są narazie w 
ła niezwłocznie do badania. O-l tajemnicy. (ii) 
pea 


Wypadek na wyścigach kolarskich 


Na szosie Zgierz — Głowno w czasie wyścigów kolarskich ubiegłej niedzieli 
wydarzył się tragiczny wypadek, w czasie którego 11 eyklistów zostało ran- 
nych, w tym dwuch ciężko. — Zdięcie lewe przedstawia moment lokowania 
rannych kolarzy na auto ciężarowe, 
celem przewiezienia do szpitala, na 
zdjęciu prawym — ranny zawodnik 
bezpeśrednio po wypadku, 


r 


Tragiczny wypadek samochodowy 
Przechodzień i lekarz pogotowia ranni 


rzył głową o szybę auta z taką 
siłą, że rozprysła się ona w ka- 
wałki, 

Odłamki szyby ugodziły sie- 
dzącego w samochodzie dr. Her 
mana HAMERA., który doznał 
rozeięcia policzka, 

Bawnika miezwłocznie prze- 
wieziono do szpitala im. Po- 
znańskich. Okazało się, że od- 
niósł on ciężkie obrażenia. 

Opatrzomy został również dr. 
Hamer. 


Tragiczny wypadek samocho 
dowy wydarzył się wczoraj 
przed wieczorem przy zbiegu 
ulice Nowomiejskiej i Podrzecz- 
nej. Przez jezdnię usiłował 
przejść właściciel sklepu 34- 
letni Cemach BAWNIK  (Fran- 
ciszkańska 10). W tym mo- 
mencie w szybkim tempie nad- 
jechało auto pogotowia położni 
czego ubezpieczalni społecznej, 

Szofer nie zdołał już zaha- 
mować rozpędzonego wozu i 
wpadł na Bawnika, który ude- 


RADIO 


DZISIEJSZY PROGRAM _ ., BUDAPESZT (550) 
RADIOWY .25 „Cosi fan tutte” — opera Mozar- 
6.20 Muzyka z płyt i gimnastyka ta (płyty) 
7.15 Zespół salomowy 


zę 
| 
| 


12.03 Audycja południowa SE | "= 
13.45 Utwory Aleksandra Borodina, Dzień Francji 
(płyty) z a 

14,20 Muzyka obiadowa (płyty) na polskiej fali radiowej 
15.15 Audycja dla dzieci e : = EDA 
1545 Wiadomości gospodarcze A Jutro obchodzi Francja dzień 
16,00 Muzyka lekka świeta narodowego. Polskie Radio 
15.45 Międzynarodowa wystawa lot- | nczei również tę uroczystość, org&- 


nictwą sanifarnego w Luksemburgu — 


nizując dwa koncerty muzyki fran- 
odczyt r 


17.00 Podwieczorek przy głošniku 

17.50 O wszystkim po troszku 

15.00 Miasto forsycji i dalii — po- 
gadamka 

18.10 Orkiestra smyczkowa 

1845 „14 lipca“ — kwadrans poezji 
(runcuskiej 

19,00 Pieśni w wyk. Szczygłówny 

19.20 Pogadanka aktualna 

19.30 „Godzina Ketelbey'a* — muzy 


| La rozrywkowa 


20.50 Pogadanka aktualna _ i 

20.55 „Plany i inwestycje Łodzi i o- 
kręgu” = 

2110 Koncert szopenowski w wyk. 
Henryka Sztompki - 


mi, krowę i 10 kuf, Siruły wynoszą 2 
tysiące zlotych. 


29,00 Polska muzyka kameralna 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
LONDYN (261) i DROITWICH (1500) 
22,25 Kwgrtely smyczkowe Reeihove- 

na A-dur i Koechlina D-dur 


LONDYN (342) 
20.06 Symlonin E-dur Mozarta 


STVRASSEURG (349) 

20.50 Symfonia fantastyczna Berlioza, 
Uwertura „Król d'Ys“ 1 Koncert wiy- 
lonczelowy Lalo, Marsz bohaterski, 
Saint - Saensa 


UNIRAJCIE  NIECHLUJNYCH 


Na Wiśniowej Górze targnął się na 
zycie iudzianin 35-letni Stanisław Mi-! 
KOPAJCZYK (Brzezińska 80), który za 
jvt dnżą dozę kwasu solnego i został w 
sianie beznadziejnym odwicziony do 
szpitala w Łodzi. 


W majątku Żytniewo, pow. ?ęczy0- 
kiego, dozorca nocny Piotr WOLNIAK 
patinat się na dwuelk złodziej, krad- 
nycych żyła ze śpielirza. Wołniak strze 
W do nich, kładąc jednoga z nich tru- 
pem na miejscu. Drugi zdołał zbiec, — 
Znbilywn akazał się 37-letni Słanisław 
STRZYŻEWSKŁ U 


| 


cnskiej w tym dniu: jeden muzyki 
lekkiej, drugi muzyki poważnej. 
Koncert lekkiej muzyki franeuskiej 
rozpocznie się o godz, 19.30 w wy- 
konaniu małej orkiestry pod dyr. 
Z. Gćrzyńskiego. 

Koncert muzyki poważnej o go- 
dzinie 22.05 poświęcony będzię 
głównie dwum mistrzem, stanowią- 
cym jakby uosobienie wszelkich 
cech francuskich: DEBUSSY?EMU 
i RAVELOWI. Umiar, szlachetność 
formy, przejrzystość, niezwykła sub 
telność i wspaniały zmysł w opero- 
waniu barwami orkiestrowymi, na- 
strój posunięży do finezji — oto kil 
ka rysćw, cechujących muzykę Ra- 
vēla i Debussy'ego, nazwanego nie- 
gdyś dla tych właśnie cech „Claude 
de France”. Wykonawcami audycji 
keda znani radiosłuchaczom: skrzy- 
paczka Eugenia UMIŃSKA i piani- 
sta Zygmant DYGAT. 

Tegoż dnia 6 godz. 19,55 teatr 
wyobrażni wystawia „Cabaret arli- 
stique". Będą to kartki z historii 


, kabaretu: francuskiego z XVIII i 
SPRZEDAWCÓW ULICZNYGII| SIX wieku 


| 


„GŁOS PORANNY” — 1938 


Na tawie oskarżonych 


Przy drzwiach zamknietyci 


Właścicielka domu schadzek skazana na rok 
więzienia 


Głośna była w swoim czasić Wy- 
kryta przez poleję ohyczajewą aie- 
ra Rachsli DZIAŁOSZYŃSKIEJ, 
właścicielki domu schadzek przy 
ul. Żeromskiego 7. 

Mieszkanie Działoszyńskiej przy 
ul. Żeremskiego było elegancko u 
rządzona, posiadało kilka dyskret 
rych wejść, telefon itp. Stali bywal 
cy domu sehadzek komurikowali 
się z jego właścicielką zapomocą 
telefonu 154-16. Działoszyńska, w 
miarę napływu nowego transportu 
dziewcząt, zawiadamiała o tym 
klientów, ktćrzy przybywali na 
miejsce, oglądali specjalny album 
z podobiznami  „pensjonarek” i, 
1zecz jasna, płacili Działoszyńskiej 
hojnie za pośrednictwo. 

IV brygada wydziału śledezegn! 


, askutek poufnych zamoldowań w; 


delegowała pewnej nocy do miesz- 
kania Działoszyńskiej swych funk- 
eżonariuszy, Zastano tam kilka par. 
Na widok policji powstała wsród 
obecnych panika. Rzutono się de 
wyjśc. Wszystkie były jednak ob- 
stawione przez wywiadowców. 

Po wylegitymowaniu obeccycn. 
wszystkich wypuszczono na wol- 
ność. Aresztowano tylko Rachelę 
Działoszyńską, która wczoraj sta- 
nela przed sądem okręgowym pod 
zarzutem prowadzenia domu scha- 
dzek, 

Sąd po zbadaniu świadków, ska- 
zał Działoszyńską na 1 rok więzie: 
nia Skazaaą wypuszczono na wol 
tość za kaucją 2.009 zt. 


3 siostry -- szopenteldziarkami 


Skradły sztukę towaru w sklepie 


Dnia 8 czerwca r. b. do skiepu 
Chaima KAUFMANA (Ogrodowa 3) 
przybyły trzy kobiety rzekomo w; 
celu kupna towaru na sukienka. 
Klientki długo oglądały towar, bJ- 
dały jego jakość, targowały się 
© cenę. 

W pewnym momercie, korzysta: 
jąc z nieuwagi kupca, skradiy sziu 
kę towaru i usiłowały wymknąć się 
ze sklepu. 


„Vendetta“ na 


Manewr ten został jednak w pore 
dostrzeżony przez sprzedającego i 
wszystkie trzy złodziejki zostały 
oddane w ręce policji. Okazało się 
że szepenfałdziarkami były trzy 
siostry: Stanisława, Józefa i Maria 
FILIPCZAKÓWNE. 

W dniu wczorajszym odbyła się 
ich sprawa w sądzie grodzkim. Sąd 
skazał siostrzyczki po 8 miesięcy 
więzienia 


Nożem i siekierą poranili swą ofiarę 


W dniu 25 kwietnia r. b. przed 
póln>cą do mieszkania Józefa Pą- 
gowskiego przy ul. Ogrodowej 28, 
nagle ktoś zapukał. Wobec późnej 
pory, Pągowski nie wpuścił puka- 
iących do wnętrza i zapytał o co 
thedzi. Wówczas pukający oświad- 
czyli mu, że są wywiadowcami, 

Właściciel mieszkania polecił 
„wywiadowcom”, by ndali się do 
dozorcy i wraz z nim przybyli do 
mieszkania. Po godzinie. wobec fe 
go, że nikt się więcej nie zgłaszał. 
Pagowski ubrał się, udał się do do- 
zorey i tu stwierdził, że nikt nie 
był i nie pytał o niego. Wobec po- 
wyższego Pągowski udał się da 


t.cmisariatu. by złożyć o powyższym 


| 


zameldowanie. 

W momencie, gdy Pągowski zna- 
Jazł się przy zbiegu ulic Gdańskiej 
i Ogrodowej, nagle z za węgła wy- 
padli dwaj osobuicy, z których je- 
den zadał miu cios nożem w głowę. 
drugi uderzył go siekierą, a gdy 
Pągowski zalewając się krwią m- 
nął na bruk, napastnicy rzucili się 
do ucieczki, 

TV komisariat wszczął dochodze- 
rie, w wyniku którege uięci zostali 
o3.1etni Michał ŁAPISZ i 24-letni 
Władysław SZPAROCKI. 

W dniu wczorajszym  zasiedh 
obaj na ławie oskarżonych w sądzie 
okręgewym. W wyniku rozprawy 
sąd. skazał obu po 1 roku wiezienia 


Gdy chcą dobrze zieść 


przyjeżdżają na obiad do Polski 


Pewien anglik, który dopie- 
ro co powrócił z Polski, opo- 
wiedział _ współpracownikowi 
„Manchester Guardiana*, że 
brak środków żywności w 
Niemczech zmusza dyploma- 
tów w Berlinie do zamawiania 
wiktuałów w Polsce. Szereg 
sklepów żywnościowych w 


wiaja nawet mleko w Warsz& 


Oprócz dyplomatów  zagra- 
nicznych, wielu niemców, zwła- 
szeza mieszkających ńa grani- 
cy polskiej, udaje się do Poł 
ski, aby spożyć dobry posiłek. 
Z kilku markami w kieszeni. 
które wolno im zabrać, gromad 
nie zjawiają się w Katowicach 
i innych miejscowościach gra- 


Warszawie ma zamówienia na 
dostawę jaj. masła, sera i in- 
nych środków spożywczych dla 
prywatnych gospodarstw kilku 
członków korpusu dyploma- 
tycznego w Berlinie. Towary 
wysyła się pociągiem opuszeza- 
jącym Warszawę wieczorem i 
przybywającym do Berlina ra- 


nicznych po stronie polskiej, 
aby zjeść obiad lub kolację. 
przyrządzone z prawdziwegc 
masła, mięsa, mleka i świeżych 
jaj. Również przemycanie środ 
ków żywności z Polski do Nie- 
miec wzmogło się. W ubiegłym 
miesiącu niemieccy urzędnicy 


no. Niektórzy dyplomaci zama- celni ua Górnym Śląsku ujeli 
"a az = kilkuset przemytników środ 
Sąd starościński || ków żywności 
wie 


skazał: 


Kazimierza MIKOŁAJCZYKA (Wró- 
bla 22), członka PPS, w Łodzi —- na 
2 miesiące bezwzględnego aresztu za 
posiadanie bez zezwolenia rewolweru i 
noszenie go przy sobie dnia 1 maja. 

Zygmunta STACHOWIŃSKIEGO (ul 
Drewnowska 83) za zniszczenie drzew 
owocowych w ogrodzie, przy «l. Odo- 
lanowskiej 5 — na miesiąc bezwzględ- 
nego aresztu i 240 złotych odszkodowa- | 
nia na rzecz właściciela. 

25 właścicieli domów — na kary de 
3 miesięcy bezwzględnego aresztu za 
niewykonywanie zarządzeń porządko 
wych. çi) 


Teatr i muzyka 


TEATR POLSKI 
„Brat marnotrawny“ O. Wiłde'a gra 
nr będzie dziś, jniro i dni następnych 


o 20.30. 
TEATR LETNI 
„Dama od Maksyma* grana będzie 
dziś i codziennie o godr. 21-e} 
TEATR KAMERALNY 
Dzik i dni następnych o 21.30 sztuka 
Hopkinsa „Artyści“, w której zbierają 
laury amerykańscy goście: Hymie Ja- 
€obsohn i Miriam Kressyn. 


GLOS SPORTOWY 
Po batalii krói 


P. Zygm. Lange 
mianowany sędzią mię- 
dzynarodowym 


Wydział spraw sędziowskich 
PZPN. wycofał pp. dr. Lustgar 
tena i Kuchara, jako sędziów 
międzynarodowych FIFA i na 
ich miejsce desygnował py. 
Zygmunta Langego (Łódź) i 
Michała Franka (Warszawa). 

Poza tym legitymację i pra- 
wa sędziów międzynarodowych 
posiadają pp. Maks Sznajder 
(Kraków), Kazimierz Wardes-- 
kiewicz (Łódź) i Rutkowski 
(Kraków). 


Zmiana w zarządzie 
ŁOÓŻPN-u 


Na stanawisku sekretarza zarzą- 
du LOZPN zaszło, zmiana. Na waku- 
(jące py ustąpieniu p, Kaczmaka 
stanowisko sekretarza. zarządu 70- 
stał na wniosek Widzewa powoła- 
ny p. Czesław Krupecki. 


Sukces łodzianki 
w Juracie 


W Juracie nad morzem odbyły 
się mistrzostwa  łucznicze Juraty, 
W zawodach uczestniczyli łucznicy 
z całej Polski. W konkurencji pań 
sukces odniosła łodzianka Racięc- 
ka, zajmując pierwsze miejsce i zdo 
bywaląc tytuł mistrzyni Juraty. 


20 zawodniczek 
wysyłamy na lekkoatle- 
tyczne mistrzostwa 
Europy 

Na kobiece mistrzostwa lekko- 
stletyczne Europy, które rozegrane 
będą we wrześniu w Wiedniu, Pol- 
ska zgłosiła około 20 zawodniczek. 
Zgłoszenia imienne podane będą 
dopiero przed samymi mistrzostwa- 
mi, Narazie zapowiedziało swój n- 
dział 17 reprezentacji. 

Mistrzostwa panów odbędą się, 
jak wiadomo, w Paryżu. 


Reprezentacja Pomo- 
rza na mecz z Łodzią 


| 


| 
| 


l 


1 


l 


| 


| stępców, 


13 lipca 1908 r. 


> ej 


Łódż, dnia 


Bilans dwóch meczów Polska--Niemcy w lekkiej atietyce 


Że mecz lekkoatletyczny z Niem- 
cami przegramy; to nie ulegało naj- 
mniejszej watpliwości. Nawet gdy- 
by wszyscy reprezentanci byli w 
szczytowej formie, porażka byłaby 
nieunikniona. Niemcy sa dziś w 
lekkiej atletyce potęgą najwyższej 
klasy światowej, maja bardzo wy- 
równany poziom we wszystkich 
konkurencjach i duże rezerwy za- 
wodników, moga też pozwalać so- 
bie na takie eksperymenty, jak roz: 
grywanie w jednym terminie kilku 
spotkań. 


Mecz z Niemcami zbiegł się dla 
nas w momencie niezbyt szczęśli- 
wym: as atutowy reprezentacji, 
Kucharski, bez tormy, Schneider 
bez formy, świetni do niedawna © | 
szczepnicy bez odpowiednich za- 

Lukchaus bez forny, 
Schmidt ze skręconą nogą, Śliwak | 


| nie mógł wyjechać i t. p. Wszyst- 
| kich tych momentów nie portuszano 


w sposób rażący przed wyjazdem 
ilo Królewca dlatego, że żyliśmy 
jeszcze pod wrażeniem sukcesu 
Francją. 

Tym razem na meczu z Niemca- 
mi rażąco wyszły na wierzch wszyst 
kie słabe strony naszej lekkiej atle- 
tyki, nie brakło nawet momentów 
kompromitujących, Bo jak inaczej 
nazwać bieg Niemca przez płotki, 
w czasie, jakiego nie snotyka sę 
na zawodach straży pożarnej, A 
wynik Gburczyka w oszczepie 49 
metrów? Równocześnie tak samo 
w fatalnych warunkach, nie specja- 
lista w tej dziedzinie Chmiel na za- 
wodach w Karwinie przekracza 52 
metry. Jakoś przed wyjazdem w 
Warszawie nikt się nie mógł zorien 
tować, że Ghurczyk jest aż w tak 
słabej formie. 


Nie bardzo wiadomo po co do | strzygnięte na ostatnich metrach w 
Królewca przyjechał obok Niemca | walce do upadłego. 
i Gburczyka, Kucharski, skoro po | To, że Zasłona zrobii nowy re 
biegł tylko w sztalecie i to pobiegl kord Polski 10.6, to nie jest takim 
najsłabiej ze wszystkich, uzyskując | Sukcesem, jak lakt, te przecież wy- 
nie lepiej niż 52 sekundy. Mógł go | grał z Borchmayerem, zawodn? 
z mowodzeniem zastąpić Staniszew- | kiem, który kilkakrotnie był w fi- 
ski, tak jak za Gburczyka mógł rzu- | nale olimpijskim, który ma rekord 


| których nasi 


cać ktokolwiek. 

Pech Schneidra już przy wyso: 
kości 3.70 był dalszym momentem 
z serii niepowodzeń naszej repre- 
zentacji. 

Były konkurencje, w których 0- 
czywiście z góry nie mielismy nie 
do powiedzenia, jak 400 płotki, jak 
młot, jak sztafeta 4x400, 


Były też momenty wspaniałe, w 
przedstawiciele dali 
dowód wspaniałej ambicji, dystan- 
sując niemców. Zwycięstwa Zasło 
ny, Staniszewskiego i Nojego roz- 


iun$aria- Ujpesi 


reprezeniować będą Wesry ma mecz 


u z Polska 


w Lodzi w dmiu 5 sierpnia r.b. 


PZPN. otrzymał już z Budapesztu, ed związku węgierskiego (Magyar Labdarugok Szóre- | skoku w dal, choć przeciwników 
tsego) dane, dotyczące składu reprezentacji, która grać będzie w Polsce z teamem kombinowa- | mieli bodaj najsłabszych ze wszyst 


nym Polski, m. in. 5 sierpnia 


Węgry reprezentować będzie team Hungaria - Ujpest. przy czym Szkielet drużyny tworzyć | 


w Łodzi. 


bedzie Hungaria wzirpełniona graczami Ujpest. 


PZPN. zdecydował, że pierwszy mecz, zam 


drugi natomiast w Łodzi. 


W dobrej formie 


płumie Wałasiewiczówna na bałtoryum 


Walasiewiczówna nadesłała do 
PZLA depeszę tej treści: 


„Jadę Batorym, Dobra Torma. 


Pomorski OZPN. nadesłał do| proszę o wiadomość w Gdyni dokąd 


Łodzi skład reprezentacji pił- 


jechać — Warszawa, Lwów, czy 


karskiej, która w najbliższą nie; Berlin?” 


dzielę grać będzie w Łodzi w 


+ 


Walasiewiczówna przybywa do 


spotkaniu ćwierćfimałowym ©! Gdyni 15 lipca o godz. 8-ej rano. 


puchar Polski. 

Skład ten przedstawia się na 
stępująco: Wyczyński (Gryf), 
rezerwa  Sobiszewski (Sokół), 
Wierchowski (Gryf), Kubak 
czak (Ciszewski), Zaremba (Flo 
ta), Franczak (Gr.), Jezierski 
(Gr.), Wieżelewski (Gr.), Ka- 
miński (Gr.), Dziwisz (Flota), 
Kroma (Unia) i Preja (Ciszew- 
ski). Skład reprezentacji Łodzi 
mstalony został przez kapitana 
związkowego p. Otto już w u- 
biegłym tygodniu i nie ulegnie 
zmianie. 

Godzina rozpoczęcia spotka- 


ła na 17. 

Na przedmeczu odbedzie się 
spotkanie juniorów z cyklu 
gier finałowych. ŁOZPN, czyni 
starania. by ze względu na cha 
rakter gier o puchar Pana Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej, dać 
meczowi jaknajbardziej repre- 
:'entacyvjną oprawę. 


na obóz tenisowy 

W dniach od 1 do 15 sierpnia 
tdbędzie się w Warszawie organi- 
zowany przez zarząd PZLT obóz 
treningowy dla juniorów z całej 
Polski. W obozie aezestniczyć ma- 
ją najlepsi juniorzy. zakwalilikowa- 
ni przez zarząd PZLUT. 

Z Łodzi na obćz tea jedzie dwuch 
czołowych juniorów Banasiak i H. 
Skoneccki. O tym czy zostaną oni 
zakwalifikowani do udziału w obo. 
zie zadecyduje jednak dopiero za- 
rząd FZILT. 


nia, które odbedzie sie na sta- 
dionie ŁKS., wyznaczona zosta- 


i A 


Stąd pojedzie do Warszawy, a ua- 


stępnie do Berlina na 19 lipca na 
zawody, na których startować będą 
również Zasłona i Staniszewski. 
Niemcy zaprosili poza tym Kuso- 
cińskiego, jednak wyjazd jego nie 
dojdzie do skutku. 

Noji oraz Gierutto wezmą udział 
w zawodach w Sztokholmie w dn. 
20 h. m. Polecą oni samolotem i 
wróca do Warszawy na  mistrzo- 


siwa Polski w dn. 23 i 24 b. m. 

Prawdopodobny jest start estoń- 
czyków w Białymstoku w dn, 15 i 
16 lipca. i 

Do Londynu na 1 sierpnia mają 
wyjechać: Gąssowski, Kucharski, 
Sznajder i Gierutto. Po wynikach 
w Królewcu ekspedycja zmaleje 
pewnie de połowy. 


Anny Ondra sprzeciwia się 


powrośtowi Schmelinga ma ring 


Maks Schmeling, który w ub. pią: | powziął w tej sprawie żadnej decy- 


tek przybył na pokładzie „Bremen” 
do tutejszego portu, przez cały czas 
podrćży miał na drzwiach swej ka 
biny przymocowaną kartką z napi- 
sem: „Proszę mi nie przeszkadzać, 
mie przyjmuję żadnych listów i te- 
legramćw”. 

Lekarz okrętowy dr, Fischer 0- 
świadczył wobec przedstawiciel 
prasy, że stan zdrowia. Schmelinga 
vymaga jeszcze eo najmniej 6 ty- 
godni całkowitego spokojn, aby 
kontuzje jego zostały zupełnie wy- 
leczone. Odwiedzałem Śchmelinga 
codziennie — mówi lekarz — i acz- 
kolwiek nie skarżył się na bóle, to 
jednak bezwzględny spokój jest w 
chwili obecnej rzeczą najważniej- 
szą. Gdy poranione kości będą. cał- 
kowicie wygojone, Schmeling bę- 
dzie mógł znowu walczyć na takim 
samym poziomie jak poprzednio. 

Schmeling, ktćry w czasie podró- 
ży przeprowadził kilka rozmów te- 
lefonicznych ze swą małżonką, An- 
ną Andra. prosił ją, aby wbrew 
pierwotnemu zamiarowi nie wyje- 
chała naprzeciw niego do Cher- 
bcurga. Żona Schmelinga oświad- 
czyła wobec dziennikarzy, że sta- 
ncwczo będzie się sprzeciwiała, aby 
maż jej kiedykolwiek jeszcze wy- 
stąpił w ringu bokserskim. Mimo 
te jednak Schmeling do tej pory nia 
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zastanawia się nad 
z których 


zji, a obecnie 
dwoma: propozycjami, 


jedna przewiduje spotkanie z Far- 
rem, zaś druga walkę z Braddo- 
ckiem, 


Budge przegrał 


z Kukuljewicem 


a Mako uległ Puncecowi 


BIAŁOGRÓD. 12.7. (PAT) 
Mistrzowie świata w tenisie amery- 
kanie Budge i Mako rozegrali we 
wtorek w Białogrodzie dwa poka- 


zowe mecze, ponosząc niespodzie- | 


wanie porażki w obu spotkaniach, 
Pierwsza rakieta Świata Budge z0- 
stał pokonany po wspaniałym 2-se- 


towym meczu przez Kukuljevica 
15:13, 7:5. Mako przegrał z Pun- 
cesem 4:6, 6:3, 9:7. 

W grze podwójnej para Budge 
— Mako pokonała parę  jugosło- 
wiańsko — czeską Kukuljevie — 
Drobny 6:3, 6:2. 


Drugie zwycięsiwo 
Jędrzejowskiej w Hamburgu 
HAMBURG, 12.7. (PAT) — We | downi. 


wtorek .Jędrzejowska rozegrała na 
międzynarodowych mistrzostwach 
tenisowych Rzeszy w Hamburgu 
mecz z amerykanką Hopman, bijąc 
ja 5:7, 6:2, 6:3. W trzecim secie ję 
drzejowska upadła na korcie wskit- 
tek skurczu prawej nogi. Po zarzą- 
dzonych 15 minutach przerwy pol- 
ka grała dalej i mecz wygrała 
Zwycięstwo polki po tym wypadku 
wywołało burzę oklasków na wi 


W grach podwójnych panów pa- 
ra Tłoczyński —— Baworowski po: 
konała parę niemiecką Gulez 
Statz 6:4, 2:6, 7:5, 6:3, a para Heb- 


Europy- 

10,6 Zasłona uzyskał już kilka 
krotnie, ale z klasowym przeciwni. 
kiem wygrał po raz pierwszy, 

Staniszewski udowcednił, że nale 
iży do najlepszych  średniodystan- 
sowców na Świecie i kto wie, czy 
obok Gąssewskiego nie jest on za 
wodntkiem, który na mistrzostwach 
Europy może zrobić z polaków na? 
więcej. 

Noji na 10 km, udowodnił, że na- 
leży do czołowej klasy kontynentu. 
Uzyskany wynik na ciężkiej bieżni 
jest bardzo dobry. Przegrana z Sy 
ringiem przyszła w chwili kiedy 
|niemiec znajduje się w najlepsze, 
formie życiowej. 

Morończyk wygrał bardzo pew. 
| nie. Hartmana przewyższył o 1) 
| em., no a fakt, że wreszcie skoczył 
14 metry, na pewno podziała dodat. 
| nio nu jego przyszłe wyniki. To sa- 
| mo trzeba powiedzieć o Hofmanach, 
|którzy uzyskali dobre wyniki w 


kich naszych reprezentantów. 
i Gassowski na 800 mtr. zrobił wy» 
| nik, który stawia go w rzędzie maj- 


jast w Poznaniu rozegrany będzie w Warszawie. lepszych specjalistów tego dystan- 


|su w Europie. Z Harbigiem nie 
l mógł wygrać, © to pokusić mogą 
się ohecnie tylko amerykanie z - 
Woodrufem na czele. Głerutto w 
kuli osiągnął dobry wynik. Mistrz 
wi olimnijskiemu dorównać nie po 
tralił, nikt zresztą na to nie Fezył. 
ale pewnie pokonał drugiego przed- 
stawiciela Niemiec. 

Gdyhy wszyscy nasi reprezentant. 
ci byli w pełnej formie, moglihyś- 
my spotkanie przegrać różnicą 20 
punktów, podobnie jak w rokn u 


| biegłym (89:69), a przegraliśmy 


różnicą 32 (105:73). 

W roku ubiegłym wygraliśm; 
| 400, 800, 5000 i 10 tys., trójskok i 
tyczkę, a zajęliśmy drugie miejsca 
| na 100, 800, w kuli i 1500. W tym 
roku wygraliśmy: 100, 1500, 10 ty 
| sięcy, tyczkę i skok w dal. 

Najlepsze wyniki w poszczegól 
nych konkurencjach za oba mecze 
(w 1937 i 1938) przedstawiają się 
następująco: 

100 mtr.: Gilmeister (Niemcy) | 
Zasłona (Polska) 10.6. i 

200. mtr.: Fischer (Niemcy) 22.0. 

400 mtr.: Gąssowski (Polska) 48.3, 

800 mtr.: Harbig (Niemcy) 1.51.6. 

1500 mtr.: Schamburz (Niemcy) 
3.53.2. 

5006 metrów: 
14.41.4 

10.000 mtr.: Noji (Polska) 31.17 

110 przez płotki: Wegner (Niem 
cy) 14.8. 

400 przez plotki: Hoelling (Niem 
cy) 54.2. 

4x100: Niemcy 41.7. 

4x400: Niemcy 3.19.2, 

Trójskok: Lukchaus (P.) 14.83. 

Wzwyż: Augustin (Niemcy) 1.55 

W dal: Long (Niemcy) 7.43. 

Tyczka: Morończyk (Polska) 4.0) 

Dysk: Schroeder (Niemcy) 46.81. 

Oszczep: Busse (Niemcy) 64.50. 

Kuła: Woelke (Niemcy) 15.95. 

Młot: Storek (Niemcy) 54.79 


9:0 w Mitropacupie 


W Pradze rozegrany został w 


wee. 


Syring (Niemcy) 


da — Spychała przegrała z parą | poniedziałek mecz piikarski w 


niemiecką Redel — Goepiert 4:6, 
3:6, 7:5, 3:6. 


Jędrzejowska po wypadku na kor 
cie postanowiła wycofać się z gier 
podwójnych i walczyć nadal jedy- 


nie w singlu. 


drugiej rundzie walk o puchar 
Europy środkowej pomiędzy 
praską „Slavia“ a mediolańska 
„Ambrosianą*. Mecz zakończył 
się katastrofalna porażka wło- 
chów 0:9 (0:2). 
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indywidualizm w clssporcie wiókiecenmiczyrm 


ustąpi musi miejsca zespołowermmu cdziałamrmiu 


We wczorajszym „Głosie Po- 
tannym* omówiliśmy Szereg za 
sądniczych momentów, związa- 
nych ze spadkiem eksportu włó 
kienniczego. 

W zespole przyczyn odziały- 
wujących ma spadek tego eks- 
portu jeden jeszcze moment za- 
sługuje na podkreślenie. Prze- 
inysł włókienniczy z uwagi na 
wielka różnorodność swej pro- 
dukeji, reprezentującej olbrzy- 
mią ilość artykułów od przed- 
miotów pierwszej potrzeby do 
wyrobów luksusowych — jest 
przemysłem, reprezentującym 
pierwiastki ładywidnalistyczne. 
Taki charakter ma również eks 
port włókienniczy. Ale to, co 
jest korzystnym czynnikiem na 
odcinku produkcji, a nawet zby 
tu na rynku krajowym, nie zaw 
sze znajduje pomyślne zastoso- 
wanie w eksporcie. Zwłaszcza 
dotyczy to włókiennictwa, po- 
nieważ Połska nie jest klasycz- 


nym krajem, reprezentującym 
jednocześnie również i wielki 


rezerwuar własnych surowców. 
Nie posiadamy więc przewagi 
krajów konkurencyjnych, w 
których musimy kupować st- 
rowce włókiennicze. A właśnie 
te kraje biją nas swoją organi- 
zacją. swoim działaniem zespo- 
łowym, tak bardzo różniącym 
sic od naszego indywidualizmu. 
Są to jeszcze refleksy z okresu 
przedwojennego, kiedy z indywi 
duałnych stosunków poszczegól! 
nych przedsiębiorstw rozwinął 
się właśnie przedwojenny €ks- 
port do Rosji. Istotą tego był 
właśnie indywidualizm, było cał 
kowite ryzyko producenta, któ- 
re brał on ma siebie, aby po pew 
usm czasie wydałnie zwiększyć 
zbyt, a więc i produkcję. Meto- 
dy pracy przemysłu włókienni- 
czegò w zakresie eksportu po 
wojnie zmieniły się niestety, sto 
sunkowo mieznacznie, chociaż 
zdajemy sobie sprawę z olbrzy- 
mich zmian, jakie w międzycza 
sie dokonały się w gospodarce 
światowej. To jest właśnie je- 
dem z czynników przewagi prze 
mysłów zagranicznych, które ©- 
perują bądź jako wielkie kon- 
cerny, oparte o bardzo poważme 
kapitały. bądź też opierają się 
us precyzyjnie rozbudowanej 
organizacji zbytu, która umożli 
wią i ułatwia konkurencję w 
stosunku do _ łndywiduałisty 
'.dzkiego. Te metody pracy za- 
sranicznych eksporterów umo- 
żliwiają jednocześnie prowadze 
nie polityki eksportowej na dłuż 
szą metę, eliminuje szkodliwość 
dorywczych czysto koniunkta- 
ralnych tranzakcji i stanowią e- 
lement o wysokim ciężarze ga- 
lunkowym. Wystąpienia zbioro 
we zagranicznych przemysłów 
nie nałeżą już do rzadkości, pod 
czas gdy wspólne akcje włókien 
nictwa polskiego, inicjowane 
przez sfery ofiejalne lub czynni 
ki społeczne natrafiają na irud- 
ności. Eksport włókienniczy wy 
maga niezwykłej znajomości 
zróżniczkowanych potrzeb zna- 
cznej ilości rynków w zakresie 
olbrzymiej liczby najrozmait- 
szych artykułów. Wymaga on 
stałej metodycznej obserwacji i 
badañ tych rynków, których 
poszczególne przedsiębiorstwa 
nie są w stanie zorganizować i 
słinansować, 

Wyłania się więc komiecz- 
oč oparcia eksportu włókien. 
uiczego na bardziej niż dotąd 
zwartych, jednolitych i finanso- 
wo - mocnych podstawach, k!ó- 
re umożliwiłyby realizowanie 
prawdziwie pionierskiej inicja- 
tywy. 

Kontynuowanie dotychczaso- 
wych metod oznaczać będzie 
dorywcza przypadkowość, suk- 
ces jednorazowy. uzależniony li 
tylko od ograniczanej siły finan! 
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sowej poszczególnego przedsię-! pracy 


biorstwa, jego stosunkowo nie- 
wielkich możliwości i wpływów 
wykluczających dostateczną roz 
budowę sieci przedstawicieli, 0- 


pracowujących poszczególne 
rynki. 

Trudno jest więc oczekiwać 
pomyślniejszych osiągnięć w 


dziedzinie eksportu włókienni* 
czego, operującego sztywnymi 
naogół metedami, nie zawsze 
dostaltecznie przystosowanymi 
do obecnych warunków na 
światowych rynkach  odbior- 
czych, Konieczność odświeżenia 
tych metod, zracjonalizowania 
ich i przystosowania się do gru- 
nowego czy zespołowego działa 
nia — może nigdy nie była tak 
silna, jak obecnie. 

Nie wchodząc w szczegółowe 
rozważania tych nowych metod 


eksportowej, wystarczy 
jedynie przypomnieć, że jed- 
nym ze środków wzmożenia eks 
portu włókienniczego byłaby 
może realizacja zapoczątkowa- 
nej już w wyniku narady eks- 
portowej — domów - handlo- 
wych. Wydaje się, że koncepcja 
ta przepracowana zresztą dość 
dokładnie przez radę handlu za 
granicznego, jest obecnie szcze- 
gólnie akllualma, zwłaszcza w 
odniesieniu do eksportu włó- 
kienniczego, a to z całego szere- 
gu względów, Przy znanym po- 
wszechnie ubóstwie kapiłało- 
wym przemysłu włókiennicze- 
go, stanowiącym następstwo wo 
jennych zniszczeń, nie zawsze 
wystarczająca prężność ekspor- 
towa znajduje czasem swe uza- 
sądnienie w  niedostatecznych 
możliwościach finansowania 
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eksporłu. Poza tym drożyzna 
kapitału w Polsce stanowi rów- 
nież jeden z hamulców na 6d- 
cinku eksportu. Częściowe choć 
hy przerzucenie tej działalności 
z przemysłu na handel odciąży- 
łoby działalność producentów 
na odcinku handlu zagraniczne- 
go, ułatwiając im jednocześnie 
pogłębienie inicjatywy w zakre- 
sie zwiększenia zbytu na ryñku 
wewnętrzitymi. 

Naturalnie, działalność ta do- 
tyczy nietylko włókiennictwa i 
nie stanowi całkowitego rozwią 
zania zarysowujących się ostat- 
nio w dziedzinie eksportu trud- | 
ności. Słanowić ona jednak mo- 
że pewien fragment w cało- 
kształcie programu długofalow, 
i obliczonego na stałe i systema 
tyczne zwiększanie eksportu. 

M. K. 


Skup wełny krajowej 


związany ma być z przywozem zagranicznego surowca 


W dnin wczorajszym odbyło 
się posiedzenie komitetu weł- 
nianego unii włókienniezej w iz 
bie przemysłowe - handlowej 
w Warszawie z udziałem: przed 
stnwicieli wszystkich branż 
przemysłu wełnianego ośrodka 
łódzkiego, bielskiego i białostec 
kiego. 


Przedmiotem obrad konferen 
cji, jak już poprzednio donosi- 
liśmy, było: 

1) nstalemie ów stan" 
dartowych, jakim odpowiadać 
winna wełna krajowa, aby zna- 
leść zastosowanie w odnoś- 


nych branżach, orar 

2) przesłanki finansowe i 0r- 
ganizacyjne, na jakich zamie- 
rzają oprzeć poszczególne bran 
że zakup wełny krajowej, od- 
powiadający ich wymogom, 

Po dłuższej dyskusji, jaka 
rozwinęła się nad zchranymi 
materiałami — dełegaci wszy- 
stkich branż i wszystkich ośrod 
ków polskiego przemysłu wel- 
nianego stwierdzili, że typ i 
standart welen w pożądanych 
dla nich gatunkach — nie od. 
biega od wełny w Polsce produ 
kowanej. 

Zebrani przedstawiciele prze- 


mysłun zaaprobowali całkowi- 
cie stanowisko p. wicemin. Ra- 
sego, podkreślając, że polski 
przemyst wełniany na zasadził 
powszechności będzie stałym 
odbiorcą całej produkowanej 
w Polsce wełny krajowej z tym 
zastrzeżeniem, że wełna ta 

1) winna być racjonalnie pie 
lęgnowana ? 

2) posiadać 12-miesięczny 
odrost. 

Skup wełny przemysł wełnia 
ny proponuje oprzeć © związa- 
nie ze skupem zagranicznej weł 
ny w odpowiednim stosumku 
procentowym ad valorem. 


Redukcja przydziałów szmać 
spowodować może dla przemysłu poważne trudności 


Kontyngent na szmaty bawełnia | zwyżki będzie ożywienie produkcji | wstrząsy, Dlatego zainteresowane 
ne na lipiec i sierpień został zmniej | zgrzebnej i wigoniowej, która rea- związki przemysłowe zamierzają 
szony © 50 proc. Redukcja kontyn- | guje na teudzncję zwyżkową 6u- | interwenjować w ministerstwie na 


gentów dotyczy wszystkich kra- 
jów, a nawet Anglii, skąd naogół 
przydzielane kontyngenty w gra- 
aicath wniosków, 

Redukcja kontyngentów wywo- 
łała na rynku łódzkim duże wraże- 
nie, 

Konsekwencje poważnej reduk- 
cji kontyngentów, zdaniem  łódz- 
kiego przenyysłu, będą doniosłe, a 
przy zredukowanych o 50 proc. 
kontyngentach ceny ulegną dość 
poważnej zwyżce. Konsekwencją 


| 


rowców, 

Przewidywane są oważne trud- 
ności dla mniejszeyo  przemysfu, 
który nle będzie w stanie nabywać 
surowców I przędzy zgęzebno - wi- 
goniowej przy obostrzonych warum 
kach sprzedaży, W ości 
nie będzie w stanie płacić za naby: 
te surowce względnie półfabrykaty 
gotówką. 

Redukcja ta skomplikuje więc 
sytuację włókiennictwa i narazi 
przemysł średni i zarobkowy na 


rzecz podwyższenia kontyngentów, 
Ograniczode kontyngenty przy roz- 
poczęciu sezəat zimowego mogą W 
konsekwencji doprowadzić do nie- 
normalnych objawów: zmniejsze- 
nla wytwórczości, podrożenia pół- 
fabrykatów, załamania mniejszego 
przemysłu, zriniejszenia zbytu wo- 
bec zwyżki cen fabrykatów zgrzeb - 
nych i wigoniowych,  przeznaczo- 
nych, jak wiadomo, dła szerokich 
rzesz ludności. 


48 proc. czystego zysku 


wykazał od dział Deutsche Bank w Katowicach 


Deutsche Bank jest najpoważ- 
niejszym bankiem prywatnym w 
Niemczech. Do rady nadzorczej | 
wspomnianej instytucji należą naj- 
wybitniejsi przedstawiciele sier 
przemysłowych w Niemczech. Tn- 
stytucja ta posiada oddział w Ka- 
towicach. 

Stosowniz do obowiązujących 
przepisów na prowadzenie tego od- 
działu przeznaczony został kapitał 
zakładowy w wysok. 1.600.000 zł. 

Z bilansu ogłoszonego dnia 23 
kwietnia r. b. wynika, iż zobowią- 
zania filii Deutsche Bank w Kato- 
wieach, z tytułu wkładów i rachun- 
ków bieżących wynoszą około 
18.000.000 zł, zadłużenie zaś w ban 
kach krajowych przekracza 
2.000.000 zł., w bankach zaś zagra- 
nicznych dochodzi do 17.000.000 zł, 
Prawdopodobnie jest to kredyt ir 
dzielony oddziałowi przez centralę. 

W atanie czysnym należności w | 
bankach krajowych wynoszą około 
2.200.000 zł. a w zagranicznych 
1.750,000 zł. Kredyty w raehun: | 
kach bieżących ustalono na 
11 600,090 zi, a pożyczki terminowe 
na 17,000,0% zł. 


———— NN w w w e e 


Bank ten finansuje wielki prze- 


mysł, w którym reprezentowane sę 
kapitały niemieckie i udziela kredy 
tu przeważnie na rachunkach bieżą- 


cych. Z natury rzeczy, jako insty- 
tucja cudzoziemska, nie ma zainte- 


„GŁOS GOSPODARCZY* 


Wyszedł nr. 7 miesięcznika „Głos 
Gospodarczy“, będącego wydawnie- 
twem Federacji zrzeszeń przedsiawicie- 
li handlowych i komisantów Rz. P, 

Nowy numer zawiera bogatą treść, 
dotyczącą aktualnych zagadnień zgo- 
spodarczych i polityczna - gospodar- 
czych, a między innymi artykuly na- 
stępujące: „Sytuacja handlu zagranicz- 
nego”, „Handel i kredyt“, — „Czy ul- 
gi inwestycyjne wystarczą”, — „Długi 
austriackie, — „Perspektywy rozwo- 
jowe handlu zagranicznego”, „Bilans 
kapitałowy i płatniczy Stanów Zjed- 


noczonych”, — „Stosunki polsk4 - 
gdańskie w dziedzinie aprowizacji Wo! 
nego Miasta“, — „Towary polskie na 
rynku włoskim“, — „Przegląd polity- 


czny*. 


Numer zamyka obszerny przegląd 


| 


resowania dia rynku walorów kra- 
jowych. 

Według rachunku zysków i strat 
bank pobrał procentów i prowizjt 
w r. 1937 około 2.650.000 zł., a na 
różnicach kursowych zyskał około 
300.000 zł. Natomiast wypłacił pro- 
centów i prowizji około 1.400.000 
zł, poza tym na koszty handlowe 
wydatkowano 735.000 zł, a z tytu- | 
łu podatków wypłacono 80.000 zł. | 

Czysty zysk wynosi około | 
700.000 zł, t. i. około 45 procent | 
kapitału zakładowego. 


Stosunek własnych kapitałów 
(t. j. kapitału zakładowego i rezer- 
wowego) do zobowiązań przedsta- | 
wia się w sposób następujący: wła- | 
sne kapitały wynoszą 1.650.000 zł., | 
a zobowiązania około 38.000.000 22. | 

Na walnym zgromadzeniu Deu- 
tsche Bank w Berlinie uchwalono | 
nadal utrzymywać oddział w Kato- | 
wicach. 


Z cyfr bilansowych Deutsche 


prasy, kronika gospodarcza krajowa i| Bank, oddział w Katowicach, wyni- i 


zagraniczna, a ponadto dział omawia- 
jący sprawy zawodowe przedstawicieli 
handlowych i komisantów. 


ka, iż instytucja fa nie odgrywa 
dominującej roli w życiu gospodar- 
czym Śląska. i 


Rynek pieniężny 
Urzędowa cedula 


giełdy warszawskiej 
Na wczorajszym zebraniu gietu 
walutowa - dewizowej w Warsza 
wie tendencja dla dewiz była sła: 
sza, przy małym zapotrzebowani" 
Netowano: Amsterdam 292,55, Bri 
ksela 89,90, Londyn 26,13, Montrea' 
527,88, Nowy Jork 5,30.83, Nowy 
Jork — kabel 5,31,13, Paryż 14,69. 
Praga 18,43, Sztokholm 135,15, Zu 
rych 121,45. Bank Polski płacił za 
dolary amerykańskie 5,24,50, kan: 
dyjskie 6,24,50, florany holender- 
skie 291,55, franki francuskie 14.49 
szwajcarskie 120,95. belgi belgij- 
skie 89,65, funty angielskie 26,10. 
palestyńskie 25,95, guldeny gdań- 
skie 99,75, korony czeskie 12, duń- 
skie 16,35, norweskie 130,95, szwedz 
kie 134.50, marki fińskie 11,30, liry 
włoskia 22, marki niemieckie 74. 
niemieckie srebrue 99. 
AKOJE 

_ Na rynku akcyjnym tendencja 
była mocna, zwłaszcza dla akcji 
Banku Polskiego, Notowano: Bank 
Polski 126 — 127 (plus 500), Bank 
Zachodni 34,75, Cukier 86, Węciel 
82, Lilpopy 80, Modrzejów 13,75. 
Ostrowiec 58,50, Starachowice 88,25 


| -= 83,75, Żyrardów 57,75 — 5B 


Haberbusch 47, 
PAPIERY PROCENTOWE 

Dla papierów procentowych ten 
dencja była nadal bardza mocna, 
przy większych obrotach 4 i pół 
proc poż. wsśwnętrzną, Notowano. 
8 proc inwestycyjna I em. 88,75— 
S4, seria 92,75, II em. 82,50 —— 28, 
4 proc. dolarowa 42, 4 i pół proc, 
poż. wewnętrzna 67,50, 4 proc. kon 
solidacyjna 67,75, drobna odcinki 
67.63; 5 proc. konwersyjna 71, 4 
i pół proc. ziemskie 65,88, 4 i pzł 
proc. listy Towarzystwa Kredyto- 
weygn Ziemskiego we Lwowie 64,50, 
5 proc. Warszawy stare 84, B proc. 
Warszawy ż r. 1983 — 8856 — 
75,75, odcinki po 1000 sł — YW 
— 76.25, 5 proc. Lublina s r. 19838 
— 64, 5 proc. Łodzi z r. 1938 — 
08.50, 6 prac. obligacje m, Warsza. 
wy VI em. — 76,75, 8 proc. Pożyćy 
ka Szkolna Warszawska 76, 

GIEŁDA ŁÓDZKA 
Na wczorajszym zebraniu giełiewywń 


w Łódzi notowano: 


Trans. Sprzedaź Kupnd 
Inw, I em. 83.50 
Tnw. II em. 82,50 
Wewn. 67.28 


Dolarówka 1200 41,50 
Konsolidacyjna 68.00 67.75 
Bank Polski 122.00 121,00 
5% Łódzi seria IX 7450 74.00 
4:4% Łodzi, s. VIII 6750 67400 


Tendencja mocna. 


GIEŁDA ZBOŻOWA 


Żyto I gat. 22.75 re 43,00 
Przenica jedn. 28.00 < 28.60 
Pszenica zbier. 28.0 4— 28.25 
Jęczmień przem. 17.50 — 18.00 
Owies jednolity 21.00 — 21.25 
Owies II gat. 20.50 — 20.75 
Mąka pszenna 45,50 — 46.50 
41.50 — 42,50 
40,50 —— 41.50 
36.00 — 37.00 
31.25 — 32.235 
28.50 — 29.58 
Mąka razowa 33.00 -— 34.00 
Mąka żytnia 35.75 — 36,25 
33.50 — 34.00 
23.75 — 24.75 
Mąka żytnia raz. 27.50 — 2850 
Mąka ziemniaczana 
superior 30.00 — 35,00 
Mąka ziemniaczana 
2760 — 30,50 
Gryka 17.50 — 18.00 
Otręby pszenne 11.26 — 11.50 
Otrehy żytnie 12.75 >- 13.00 
Kasza gryczana 27.00 — 26.00 
Siano nowe zbiory 7.50 — 8.00 
Vietoria 29,00 — 31.00 
Lubin niebieski 16.00 —- 17.00 
Łubin żółty 18.00 — 19.00 
Siemie lniane 57.00 — 58.00 
Rzepak ozimy 48.50 — 47.50 
Makuch niany 18,00 — 19.00 


Maknch rzepakowy 1400 — 14.50 
Śrut Soya 23.50 — -24.00 
Tendencja na żyto i pszenicę oży 
wiona, na reszię — spokojna, 
NOTOWANIA BAWEŁNY 

NOWY JORK. 

Notow, 2 środk. z dnia 12.7. 

Styczeń 8.79, marzec 8.85 ~- 8.4Ń. 
maj 8.38 — 8.89, lipiec 8.70, paździer 
nik 8.71 — 8.72, grudzień 6.80. 

BREMA. 

Otwarcie z dnia 12.7, 

Loco 10.56, styczeń 10.32 — 10.30. 
marzec 10.42 — 10.40, maj 16.50 — 
10.49, październik 10.12 — 10.07, gtrne 
dzień 10.21 — 10.19. 
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48. VIL— „GŁOS PORANNY” — 1933 


| 
| 
|| 


PŁYM -PRZY POCENIU PACH 
PROSZEK-PRZY POCENIU NÓG 


DINOLE 


= A Ha a nnn m 


DOKTOR | 


KLINGER 


SPECJ. CHOR, WENERYCZNYCH, SE- 
KSUALNYCH I SKÓRNYCH (włosów) 


przeprowadził się na 


u. Przejazd 17 


GODZINY PRZYJĘĆ: od %—11 i odj 
6—8. — Tel. 132-28. 


„poi m an a M 


Dr. Ludwik Falk 


Ghoroby skórne i weneryczne 
Nawrot 7, tel. 128-07 


przyjmuje od 10—12 i 5—7 


M. LOFIA TURYNOWA 


Choroby dzieci 
ordynuje latem 


w ŻAKOWICACH 
Willa „Aleksandrówka” 


an p 


SANATORIUM, TEOFILÓW" 


(pod Łodzią) 


dla nerwowo i psychicznie chorych, 


rekonwalescentów 


i niedorozwiniętych dzieci 
informacje Łódź telef, 151-89 


l. mi. HELLER 


Spec. chorób ec 8 bada mo» 


ezopicijowych ! 
Traugutta 8. Tel. 179-39 
Przyjmuje od 8—11 i 4—8 włecz. 
w niedatale i święta od 10—4% pp. 


— 


| 


— mmr 


Dr. J. Nade 


AKUSZER-GINEKOLOG 
Przyjmuje: od 3—5 i od 6—7%4 w. 


Andrzeja 4, tel. 220-% 


= 


UDZIAŁ ŻYDÓW W WALCE 
O NIEPODBŁEGŁOŚĆ POLSKE 


JUŻ DO NABYCIA WE WSZYSTKICH 
= KSIĘGARNIACH == 


STRONIC 211 


RADIOWYCH 
SAMOLKODCWYCH 
MOTOCYKLOWYCH 


WARSZTATY REPARACYJNE 


WYPOŻYCZANIE 
AKUMULATORÓW 


JANUSZ KONRAD URBACH 


ILUSTRACJI 


Ceniraina badownia 
Akumułaforów 


Sygnatura: 17 Km. 71/38 


Obwieszczenie o licytacji niernchomości 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, rewiru 17-go. 
Leon WĄSOWSKI, mający kancelarię w Łodzi, przy ul. 
Narutowicza Nr. 10, na podstawie art. 676 i 679 K. P. C. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 17 sierpnia 
1938 r. o godz. 10-ej w sali 4 Sądu Grodzkiego w Ło- 
dzi odbędzie się sprzedaż w drodze publicznego prze- 
targu należącej do dłużników: Jakuba, Juliana vel Joela, 
Abrama-Szymona i Gliki vel Gustawy Eisnerów vel 
Ajznerów, Doroty Sonenberg-Bergson i Rozalii Goldberg 
w równych I niepodzielnych częściach nieruchomości, 
położonej w Łodzi przy zbiegu ulic Narutowicza Nr. 
pol. 2.— i Piotrkowskiej Nr, pol. 52.— oznacz, Nr. hip. 
1380, rev. hip. Nr. 490, składającej się z placu o ogólnej 
pow. 628,76 mfr. kw. oraz zabudowań mieszkalnych i 
gospodarczych. Nieruchomość ta w zastawie nie znaje 
duje się. Podlega sprzedaży w całości. Posiada urzą- 
droną księgę hipoteczną przechowywaną w wydziale 
Hipotecznym Sądu Okręgowego w Łodzi. 

Nieruchomość oszacowana została na sumę zł. 487.430 
cena zaś wywołania w pierwszym terminie wynosi zł. 
365.572 gr. 50, 

Przystępujący do przetargu obowiązany jest złożyć 
rękojmię w wysokości zł. 48.743. 

Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo w takich 
papierach wartościowych bądź  książeczkach wkładko- 
wych instytucji, w których wolno umieszczać fundusze 
ma?oletnich. Papiery wartościowe przyjęte będą w warto- 
ści trzech czwartych części ceny giełdowej. 

Przy licytacji będą zachowane ustawowe warunki li- 
cyłacyjne, o ile dodatkowym publicznym obwieszczeniem 
nie będą podane do wiadomości warunki odmienne. 

Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do licytacji 
i przysądzenia własności na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, 
jeżeli osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwolnienie nieruchomo- 
ści lub jej części od egzekucji i że uzyskały postanowienie , 
właściwego sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji. | 

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licytacją wol- 
no oglądać nieruchomość w dni powszednie od godziny 
8-ej do 18-ej, akta zaś postępowania egzekucyjnego moż- 
na przeglądać w Sądzie Grodzkim w Łodzi Oddział Egze 
kucyjny ul. Trębacka Nr. 18 


Ahta Sądu Nr. E: 812/38. Dnia 7 lipca 1938 r, 
Komornik (—) Leon Wasowski. 


| 


Rozklad jazd 


obowiązujący od dnia 15 maja 1953 


"a wi Rumunii 


poszukuje poważna fabryka włókiennicza, wyrabiająca 
towary wełniane, półwełniane i bawełniane sily fachowe: 


1) majstra do ap'e'ury 
2) majstra do farbiarni 


Oferty z życiorysem i tylko z pierwszorsędnymi refe- 
rencjami do „Głosu Porannego* pod „Textilia” 


Gabinet kosmetyki 
lecaniczej |! toalotowel 


Z. SZWALBE 


dyplom Uniwersytecki 
Moniuseki 1, tel. 127-99. 
Usuwanie wszelkich 
defektów cery. 
Usuwanie bezpowrotnie | ber £ 
sladów szpeoących włosów, 
Przyj muje 10—2 i 4 —8 wiecz 


Wyboru i O D Y 


porcja 8 5 groszy 
wiaz z wodą sodową i kruchym ciastkiem 


Śniadania i kolacje jarskie z 5-ciu dań 
zł. 1.10 z obsługą. 


poleca 


Cukiernia „ZEÓDŁO” 


Przejazd 1..tel. 2039-37 


DRES 


BETA: TRZE R a 


Tos 


a WDOWA 


Nr. 1% 


PROSZKI. 
NGARO ANG 


a 


cz 


GRYPA. PRZEZIĘBIEŃI 
ROLE GŁOWY, ZĘBOWĄ, 
faoucie PROBZRÓW 1YLAO.€ KIGGMICIAYCW TOREBKACH, 


— 


Dr. med. 


E Wołkowyski 


Spec. chorób wenerycanych, 
seksualnych i skórnych 


wznowił przyjęcia 


Gegielniana 11, tel. 236-1) 


Przyjmuje od 8—12, §—9 w. 
w niedz. i święta od 9 do 1 po pa 


r 
l. Ogłoszenia drobne 


EIIE a 
Różne 
CEET Flo). A (7 TATZOCIW. <a 
CZYSZCZĘ sufity, tapety i ścia: 
ny suchym chemicznym sposo- 
bem i także naprawiam wszęl- 
kie pęknięcia, Wiadomość: Za: 
wadzka 6. Tel. 377-75. 
lat 40, samodzielna, 
| posiadająca urządzone 4-ropo- 
|kojowe mieszkanie, poszukują 
| przystojnego, inteligentnego t 
solidnego pana (izr.) w celu 
matrym. Of. pod Nr. 43. 


| 


|ZAGISĘEŁO pozwolenie pray- 
| wozu na szmaty, skrawki tka: 
juin i t p, pozycja taryfy cel 
|nej 719. za Nr. 252758 z doia 
|28/1X 1837 (ostatni), wydana 


j- j teczne od 15.5 do 15.9) | 854 do Poznania. Pociąg bezpo |- sie 3 : 
Z Łodzi-Fabrycznej B40 il> Koluszek {w dni świątecz- AT ER E PT Kaj, | przez Ministerstwo Przemysłu 
odchodzą: ne od 15.5 do 15.9) Poznań ;1 Handlu W Warszawie dla fir- 
6,15 do Koluszek — Częstochowy | 9.08 do Warszawy (11.38) bezpośr.| 915 do Glowna (świąteczny w se dzi a ka di w Łe 
— Ząbkowic — Kątowie; 9.25 do Koluszek (w dni świątecz- zocie) zak a St szy OWSska (J. a 
(54T). | ne od 15.5 do 15.9) 9.25 do Easku (świąteczny w se ZGUBIONO weksel protesto: 
117 przez Koluszki,  Słotwiny,| 9.50 do Andrzejowa (w dni świą- zonie) wany na zł: 50,— pł 25/6 1938 
Skarżysko do Lwowa į Prze-! teczne od 15,5 do 15.9) 10.15 do Łasku świąteczny w se- wyst. Staf Radolf W-wa, Mu 
worska (11.35) '1015 do Koluszek (w dni świątecz zonie) E E r T RA A A Koller 
3.15 lv Koluszek (8.55) ne od 15,5 do 15.9) 10.25 do Glowna (świąteczny w s€-|„„„» R. Arbes zwrócić Sz. M. 
5.25 do Koluszek | 10.85 dn Skarżyska bezpośredni zenia) ea anA £ &ka Oseialniaci 
4.05 do Koluszek 11.05 do Koluszek (w dni światecz-|1152 do Kalisza — Ostrowia bsz- 7. Weksel EA E E 
150 do Koluszek (7.30 ne od 15.5 do 15.9) pośrzdni. | Pw a an GHZ y- 
7.09 do Andrzejowa (723) kursuje | 11.35 do Koluszzk 12.00 bezpośredni do Poznania ggg "7. aog 
w dnie robocze, 12.50 do Katowic (18,27) przez Kutno Lokale Ę 
1.25 do Warszawy torpeda (8.53) | 14,00 do Koluszek 1214 do Warszawy bezpośredni | —=<==umeeue="r5 Ita 
735 do Warszawy torpeda 2.03) 14.45 do Koluszek przez Łowicz POKÓJ umeblowany z wejściem 
810 do Koluszek (8.50). połącze-|15.25 do Koluszek (w dni robocze) | 14.10 do Głowna z klatki schodowej, front, I. p. 
nie z torpeda do Katowic i|106,05 do Rozwadowa 1425 do Kutna Żeromskiego 15. 
Krakowa |16,45 do Warszawy torpeda (18.13) | 14.35 do Zdusńkiej Woli T -F 
£,25 do Andrzejowa (w dni świa. |17.00 do Koluszek (w dni robocze)! 15.31 do Poznania bezpośredni | DO WYNAJĘCIA 410 poko- 
17.30 do Koluszek | przez Ostrów jowe mieszkania z wszelkimi 
17,54 do Andrzejowa 11537 do Kutna wygodami. Przejazd 19 (Kiliń: 
18.15 do Koluszek | 16.05 do Zduńskiej Woli |skiego 93). Dozorca wskaże 
118.45 do Koluszek (w dni hoc AG do Warszawy przez Łcwicz 073—43 
|1920 do Warszawy motorowy 17.88 «l» Sieradza = - 
1026 do Koluszek [17.56 do Głowna (w piatki i dni DO WYNAJĘCIA 2 pokoje 3 
| 20.10 do Koluszek f przedświateczne w sezonie) kuchnią z wszelkimi wygodami 
| 20.50 do Koluszek [15.85 do Kutna Wólezańska 97 u SC al 
|= 10 do Warszawy (bezpośredni) {1903 do Głowna (kursuje w piąt-| - OLEN 
| 22.389 „lo Koluszek ki dni przeđświąleczne Í = ra; 
| 28,10 do Koluszek, świąteczne w sezonie) DO WYNAJĘCIA od zaraz pe 
| 


t 


54 CENA 4— ZÈ, 


do Sieradza 
d» Łasku 


6.25 
1.20 
7.80 


Łósiź 
PIOTRKOWSKA 167 
TEL. 205-214. 


clawek, 
r, Bydgos 
131 
Koluszki 1o 


WEZ pz; 
BORA ABA 


Ciechocinka 


Prenumerata 


datkami wynosi 


t0 groszy, z przesyłką pocztawą w kraju — zł. 6.—, 


- Redakcja rękopisów nie zwraca, 


Redaktor odb. Lucjan Lipiński 


Mmiesięczna „Głosu Porannego“ ze wszystkimi do- 


Ogłoszenia 


w Łodzi zł. 4.60, za odnoszenie — 
za granicą — zł. 9.— 


szenia w dodatku 
firm zagr. 100%. 


Za Wydawnictwo: „Głos Poranny — Jan Urbach i S-ka” Eugeniusz 


(W nawiasach godziny 
|cia na stacje docelowe). 


Z kŁodzi-Kaliskiej 
odchodza: a se: 


pociąg bezpośredni Warsza 


(01 do Głowsa 
0,42 do Pezennia 

wa — Paryż) 
6,10 


da Warszawy 4848) 

do Glyn przez Kutno, 
Aleksandrów, 
jrzez Chojny — Widzew 


łączeniem do Lwowa 


NA TELEF. WEZWANIE 5.15 NZ: 

TiL. 2095-24 TEL. 8.20 do Łasku (w dni świąteczne 
ODRIERAMG SERY od 15.5 do 15,9) 

CZAMY AKU do, 

DO DOMÓW 8.46 do Gdyni i 


50 gr. nekrologi 40 gr. 
Poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz, 


przyhy=| 19.50 dlo Ostrowia Wlkp. 

[2021 do Warszawy przez Łowicz 
5 do Zduńskiej Woli 
) do Kutna. Gdyni 
cinka) 
do Zduńskiej Woli z wago- 
nem bezpośrednim Karsznice 
— Gdynia. 


(Ciechc- 


pzez tst tw 


2 URZĄD SKARBOWY 
W ŁODZI 


Wło 
'Po- 
WEZ |podaje się do ogólnej w. 


Skarżyska z p 
u zobowiązanego Erwina Mühlego. 
504 kg. przędzy 
1389 kg. przędzy 


przesiada- 


+ 


| 


za wiersz milimetrowy ł-szpaltowy (strona 5 szpalt): 
redakcyjnym zł. 1. 
Zwyczajne (str. 10 szpalt) 12 gr. 


Poznania oraz 
przez Kutno 


niedzielnym „Rewia“ (str. 5 szp.) 1 zł. Ę 
Za oszenia tabelaryczne lub fanlaz. dodatkowo 50%- 


-- | w lokalu Składnicy Skarbowej, przy ul. Kilińskiego 88, 
o. należności w podatku przemysłowym od obrotu, ną rzecz 
|wego, odbędzie się sprzedaż z licytacji 


1692 kg. odpadków bawełn. i wełnianych O 
Zajęte przedmioty można oglądać dnia 15 lipca 1 
da godz. 15-ej w lokalu Składnicy Skarbowej. 


50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca 60 gr., 
Drobne 15 gr. za wyraz, najmn ą 
najmniejsze zł, 1,20. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. ) 
Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50% drożej. 


kój frontowy ul. Gdańska 3%, 
m. 6. 


z AJ 


" Ala Izbicha 


wykwalifikowana pielęgniarka 

z dłagoletnim doświadczeniem 
przyjmuje wszelkie zabiegi. 

DYŻURY. TEL. 246-36 


Dnia 30.VT.1938 r 


| Obwieszczenie o licytacji 


W myśl $ 83 rozporządzenia Rady Minisirów z dni 
,stępowaniu egzekucyjnym władz skarbowych (Dz. U. R. ji 
iadomości, że dnia 15 lipca 1938 r. w godz. 10—15 


a 25.V1.1932 r, © po- 
P, Nr. 62, poz. 5801, 


telem uregulowania 
2 Urzędu Skarbo- 
niżej wymienionych ruchomośc 


Oszac. na zt. 504.— 
Oszac. na zł. 1.000.— 
Oszac. na zł. 400.— 


938 roku od godz. 1b 


Naczelnik Urzędu Skarbowego: 
(podpis nieczytelny) 


2 zł.; Reklamy. tekstem 
bez zastrzeżenia miejsce 
iejsze ogłoszenie zł. 150 
Ogło 


1-sza strona 


oszenia dwukolor. o 509% droże! 


W. drukarni własnej Piotrkowska 101. 


